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Teləfoħñ 222-22 


USTAWA AKADEMICKA UCHWALO 


NA 


Po zażartej walce opozycji i cdpowiedzi min. Jedrzejewicza 
Niepoważne demonstracje studenterii uśmierzają rekiorowie 


Na wczorajszem posiedzeniu ple- 
nariem Sejm uchwalił w 2 i 3 czy- 
taniu vstawę o szkołach akade 
mickich. 

Wszystkie zapowiedziane awan- 
tury, demonstracje, o których sze- 
roko mówiono już w przeddzień 
głosowania, okazały się i wczoraj 
znowu nieprawdziwemi. Skończyło 
się jedynic na okrzykach opozycji, 
kilku zapisanych posłów przez mar- 
szałka do protokułu, na uderzania 
w pulpity i wreszcie po przyjęciu 
ustawy, całą opozycja głośno wyfa 
ziła swe niezadowolenie, krzycząc 
głośno: „To skandal!” 


Mowa ministra _Jędrzejewicza, 
jakkoiwiek przygotowana, to jed- 
nak była wypowiedziana przez pa- 
na nsiimsira w wielkiem zdenerwo- 
waniu, fizyczem pan minister Od- 
powiadał nader szybko na każdy 
okrzyk lewicy czy prawicy. Ton 
przemówienia pana ministra wyt 
więcej namiętny, niż na komisji 
oświatowej, miało się wrażenie, że 
pan minister chce odpowiadając wy 
wrzeć 6wój gniew za wszystkie 
ataki w prasie w ciągu ostatnich 
kilku tygodni. 

Po skeńczeniu posiedzenia ocze- 
kiwało pana ministra przed gma- 
chem sejmu kilkuset członków Le- 
gjonu Mlodych, urządzając min. 
Jędrzejewiczowi owację. 


Ustawa o szkołach akademickich 
zostanie już dziś przesłana do se- 
natt. 


Przebieg obrad 


Na wezorájszem posiedzeniu 
przystąpiono do dyskusji szczegó- 
łowej. 


swoje poświęcił polemice z posłem 
Czapińskim i z posłem Bielecktm. 


Poseł Komarnicki (Kl. Nar.) do- 
magał się wyraźnego określenia w 
ustawie, że szkoły akademickie o0- 
pierają się na samo! ządzie. 


Pos. Piotrowski (PPS) zabierając 
głos do art. 1-go, protestuje prze- 
ciwko słowom ministra, że w Pol- 
sce cbywatele mają zadużo poczu- 
tia praw, a zamało poczucia obo- 
w.ą7km. 


Przy art. 2. poseł Zachajkiewicz 
(Ukr.) domagał się utworzenia uni- 
wersytetu ukraińskiego we Lwo- 
wie. 

Poparł ten wniosek pos. Dubois 
z PPS. wyrażając równocześnie 
przekonanie, że BB. tego postułatu 
nie uwzględni. Stosunki narodowo 
ściowe na kresach wschodnich po- 
garszają się coraz bardziej. Ś. p. 
Hołówko miał być podobna elemen 
tem pośredniczącym, ale nie wie- 
my, co się z nim stało. O zagadko- 
wej jego Śmierci (Marszałek wzy- 
wa, aby się trzymał tematu) pe 
ała „Vossische Zeitung”, lecz wia 
domości te u nas skonfiskowano. 
(Marszałek znowu upomina). Jeżeli 


mi nie wolno mówić, to' stwierdzę 
tylko, że ta misja się udała. 

Ożywioną dyskusję wywołał art. 
11 projektu, który mówi o dopu- 
szczaniu policji na teren uniwersy- 
tetu, Przeciwko tym przepisom 
przemawiał pos. St. Stroński (Klub 
Nar.). 


Dłuższe przemówienie poświęcił 


tej sprawie pos, Dubois (PPS). Je- 
go zdaniem, jednym z celów usta 
wy jest poskromienłe młodzieży 
i podporządkowanie jej policji. Sa- 
nacja wpływów na młodzież nit 


posiada, bo nie ma czem jej do sie- 


bie przyciągnąć. 
Pos. Sanojca gwałtownie 
rywa, na co pos, Dubois 


prze- 
woła: 


Dopóki się pan pokrzepia w bule. 
cie, to jest spokój w sejmie, a jak 
się pan zjawia, to zaraz są awan- 


Wicemarszałek Car zawiadomił, 
że wpłynął znowu wniosek o prze: 
rwanie dyskusji. (Wielka wrzawa 
na lewicy). 

Głosy: Anonimowy wniosek, 


Demonstracje studenckie 


Uspekajająca odczwa 3 rekiorów 


Kor. „Głosu Porannego“ te-|bliżu bramy uniwersyteckiej od 


lefonuje z Warszawy: 


bywały się demonstracje pew- 


Rektorowie trzech wyższych |nych grup młodzieży przeciwko 


uczelni w Warszawie -ogłosili 
wczoraj odezwę: 


„W ostatnich dniach w po- 


15-le- 
cia Rarańczy odbyłv się w ka- 


Z okazji uroczystości 


synie garnizonowem zebrania 
kół} pułkowych b. II Brygady 
Legjonów Polskich. Po zakoń- 
czeniu zebrań wszyscy uczestni- 
cy zjazdu łącznie z członkami 
zjazdu P. O. W. Wschód K. N. 
3 udali się do Belwederu celem 
złożenia hołdu marszałkowi Pił- 
sudskiemu. Do zebranych przed 
pałacem belwederskim przemó- 
wił b. żołnierz II pułku ułanów 
legjonowych, obecnie generalny 
komisarz R. P, w Gdańsku p 
Papce składając w imieniu zgro 
madzonych hołd p. marszałko-: 
wi Piłsudskiemu. Następnie w 
salonach Belwederu odbyło się 
przyjęcie wydane przez p. mar- 
szałkową Aleksandrę Piłsudską, 
w którem wzięło udział 250 de- 
legatów obu zjazdów. Na przyję 
ciu obecni byli członkowie rzą- 
du z p. premjerem A. Prysto- 
rem na czele, prezes N. I. K, 
gen. dr. Krzemieński Jakób, 
prezes B. B, W. R, poseł płk. 


B-lecie Rarańczy 


projektowi nowej ustawy ^ 
szkołąch akademickich. De- 
monstracje te miały charakter, 


Sławek, b. minister skarbu Jan 
Piłsudski, przedstawiciele ge- 
neralicjj z gen. Sosnkowskim 
i gen. Gąsiorowskim na czele 
it. d. O godzinie 19.30 wy- 
szedł do zebranych gości pan 
marszałek Piłsudski. Przyjęcie 
zakończyło się wspólna fotogra- 
fją. Na zdjęciu naszem widzi- 
my p. marszałka w otoczeniu 
delegatów. 


Z A, TZ Z ZZ 


nie licujący z powagą sprawy. 
Prócz tego w salach  wykłado- 
wych dają się słyszeć nawoływa 
nia do  strejku. Ostrzegamy 
przed lekkomyślnością tego 
hasła i wzywamy do poniecha- 
nia wszelkich prób zakłócenia 
normalnej pracy w uczelniach 
uprzytamniając młodzieży, že 
nie powinna dostarczać argu 
mentów przeciwko utrzyman u 
dotychczasowych uprawnień 
szkół naszych'. 
Podpisali rektorowie: 
Chrzanowski, 


Istotnie, wczoraj miały miej- 
sce w Warszawie następujące 


' demonstracje: Około południa 


członkowie organizacji „Życie“ 
(lewicowa) rozrzucali w głów- 
nym gmachu uniwersytetu, w 
czasie wykładów ulotki, wzywa 
jace do strejku. Grupa młodzie - 
ży obwiepolskiej rzuciła się 
na studentów z „Życia i kilku- 
nastu z nich silnie pobiła. 

Po tej bójce młodzież obwie- 
polska ustawiła się przed bra- 
mą uniwersytetu, wznosząc róż 
ne okrzyki pod adresem pełnią- 
cej służbę na ulicy policji. Wy- 
wieszono też na bramie trans- 
parent z hasłami, wymierzone: 
mi przeciwko nowej ustawie. 
Policja z pomocą woźnych zdję 
ła transparent. 

W godzinach popołudnio- 
wych znowu demonstrował le- 
gjon młodych. Grupka młodzie- 
ży z tego odłamu udała się 


P. wicemarszałek: Wniosek poe 
Łazarskiego, 
Czy jest taki? 


Głos na lewicy: 
Pokazać go. 

Większością głosów klubu B. B. 
wniosek przyjęto. 

Następnie jeszcze cały szereg 
mówców wnosi poprawki do po- 
szczególnych artykułów ustawy. 


Po dyskusji marszałek  udztelij 
głosu min. Jędrzejewiczowi. 


_ _ Mowa 
min. Jędrzejewieza 


Mowa pana ministra była powtó- 
rzeniem znanych już argumentów 
w obronie projektu ustawy, wypo 
wiedzianych na komisji oświato- 
wej. 

Nie będę się wstydził — kończy 
minister — daty tej ustawy. Moż- 
na się wstydzić tylko tego, że mło- 
dzież polska znieważa profesorów, 
Będę dumny jeżeli historja połączy 
moje nazwisko z tą ustawą. 

Po przemówieniu ministra zabrał 
głos pos. Stroński, domagając się 
otwarcia dyskusji po pitzemówie- 
niu ministra. 

Wniosek odrzucono. 


Uchwalenie ustawy 


Wszystkie poprawki klubów O0po- 
zycyjnych ©drzuconu.' 

Przystąpiono do głosowania nad 
całością ustawy. Oddano głosów 
324. Nieważnych 2, ZA USTAWA 
ODDANO GŁOSÓW 211, PRZE 
CIWKO 110. 

USTAWA ZOSTAŁA PRZYJĘTA 
W 213 CZYTANIU. 

Na ławach B. B. oklaski, na ta 
wach opozycji — wrzawa. 


Lofnik sowiecki 


uciekł z aparatem 
do Polski 


Wileński koresp. „Głosu Pora 
nego telef.: 

Dziś w odległości 6 kilometrów 
od stacji Bastuny wylądował sam€ 
lot sowiecki, zaopatrzony w kara* 


do lokalu legjonu, przy ulicy bin maszynowy. Lotnik oświadczył, 


Moniuszki. Po drodze 


wybito |że zbiegł z armji sowieckiej, Po- 


szyby w redakcji „Gazety War- | wiadoruione władze bezpieczeństwa 


szawskiej”, 


wyjechały na miejsce. 


konwersja długów królkolermi 


m 


Sensacyjny projekkć ministerstwa skarbu 


Koresp. „Głosu Porannego* 
go* telefonuje: 

Jak słychać ministerstwo skar 
bu opracowuje projekt konwer 


nomicznego, tak jak tą stało się 
przed nowym rokiem z konwer- 
sią wierzytelności długotermi- 


nowych. Mówi się o tem, że we- 


sji krótkoterminowych długów |dle opracowywanego planu na- 
bankowych i hipotecznych. Za- |stąpi znaczna obniżka oprocen- 
daniem tej konwersji ma być |towania skonwertowanych dłu- 
ożywienie, a przedewszystkiem |gów krótkoterminowych z 9 na 
znaczne odciążenie życia cko-!4 proc. względnie 5 I nół. 


Jednocześnie przewidywany 


jest dziesięcioletni teri spłat. 


Projekt ten znalaziby się na 


radzie ministrów już w najbliż 
szych dniach, 


Wiadomość ta wywołała w 


sferach finansowych wielkie i 
zrozumiałe wrażenie, 
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Na marginesie kryzysa han- 
kowego w stanie Michigan, 
związanego z nazwiskiem Fear 
da, pragniemy zanoznać Czy- 
telników z niektóremi tezami 
technokracji,  sformułowanemi 
przez głównego teoretyka tech- 
nokrałów, Howarda Scotta w 
Havper's Magazine. 

Rozchodzi sie nam ohecnie o 
skutki nadmiernych inwestycji 
przemysłowych, o skutki prze- 
rostu modernizacji techniki. 

Zjawisko te podkreślają rów 
nież i ekonomiści europejscy. 
Przytaczakkśmy już noglady 4 
Gaillaux w tej kwestji. Na ten 
problem zwraca ostztnio uwa- 
ge młody francuski ekonomista 
Renć Bergieroux, który podkre 
šla, iż na skutek niebywale 
szybkich postępów techniki 
przemysł zmuszony jest do cią 
głych inwestycji i to w takiemu 
tempie, że przemysł inwestuje 
nowe kapitały zanim kapitały, 
zużyte na poprzednie inwesty- 
cje, zdążyły się zamortyzować. 

Zjawisko to nigdzie rie wy- 
stępuje tak wyraźnie, jak w 
Stanach Z jednoczonyc h, nie 
dziw też, iż właśnie technokra- 

ci poświęcili mu dużo uwagi. 
starając się zarazem podkreślić 
jezo gospodarcze konsekwen- 
e. 

Oto cn pisze H. Scott: 

„Bardzo prędko zaczęto zda- 
wać sobie sprawę z tego, iż 
technika postępuje naprzód w 
tak szybkiem tempie, że maszy- 
my stają się przestarzałe, za- 
nim ich produkcja pozwoli po- 
kryć pożyczkę, zaciągniętą na 
ieh kupno. Pierwsza turbina 
Curtisa, skonstruowana przez 
General Electric w Chicago w 
1903 r. została wycofana z u- 
kytku w 1909 r., będąc w do- 
skonałym stanie; turbina ta 
znajduje się w składzie maszyn 
towarzystwa, które wciąż jesz 
cze płaci odsetki 
w swoim czasie nplasowanych 
amla zakupu tej maszyny. 

Wobec tego, iż maszyny wy- 
chodzą z użycia zanim nabyw- 
ca zidlążył za nie zapłacić, nie 
pozostawało mu nie innego, 
jak zaciągnąć nową pożyczkę i 
płarić odsetki z tytułu tak no 
wego jak i starego długu. Ahy 
móc osiągać zyski, zaciąganą 
pożyczki, następnie a O A 


LUNA” 


Dziś i dni następnych ! 


Pocz. o 4 pp., w soboty, niedz. 
i święta poranki o g. 12-ej 


„PALACE 


Dziś i dni następnych! 


by móc opłacać pierwszą po- 
życzkę, potem zaciągano nową 
pożyczkę, by osiągnąć zyski, 
które dałyby możność pokryc 
pierwsze dwie pożyczki i t. d. 
Uważna analiza cyfr, dotyczą- 
evch produkcji i długów w St. 
Zjednoczonych, ujawnia bar- 
dzo niepo*%ojące zjawiska, mia- 
nowicie, że od szerėgu lat dhi- 
gi wzrastały w daleko szyb- 
szem tempie, aniżeli produk- 
cja, przyczem zadłużenie i pro 
dnkcja wzrastały daleko szyb- 
ciej, niż liczba ludności. 


Suma zadłużenia przemysłu 
w IJ, S. A. — obligacje, hipote- 
ki, pożyczki i t. d. — wynosi 
akolo 218 mibkjardów dolarów. 
Ohsługa tego długu (procenty) 
przewyższają nołowe dochudn 
narodowego... 


Współczesny przemysł pracu 
je jako funkcja systemu cen, 
wobec czego musi on przynosić 
zyski, dawać dochód od zain- 
westowanego kapitału, Wyso- 
kość zysku jest uzależniona mil 
ilości towarów, jaka może być 
snrzedana. Stąd też tak głośne 
żądanie powiększenia handlo- 
wej ekspansji. Z drugiej zaś 
strony, producent doszedł do 
wniosku, iż zysk po viększa sę 
w miarę zmniejszenia kosztów 
produkcji, najlepszą zaś drogą 
dla osiągnięcia tego celn jest 
produkcja na wielką skalę 
przy jaknajdatej posuniętej au 
tomatvzacji, t.j. za pomocą 
M2SZYN.„ 

Lokaty w przemyśle w nrze- 
ważnej części należą do nic- 
znacznego ułamka  lndności. 
Cóż się staje z dochoami od 


y” SE 


Film spełnionych snów. 


Minimalne zużycie prądu 
(godzina 2 i pół grosza) 


słonecznych nuarzeń.. 
CZA RUJĄCE ZJAWISKO EKRANU 


tvch lokat? W przeciwieństwie 
do tego, co zwykle utrzyznywa- | d 
no, dochody te nie wracają do 
obiegu, gdyż ta znikoma mniej- 
sześć właścicieli wkładów mje 
jest w stanice wydać czułego swe 
ge dochodu, wobee czczo do- 
chody w dalszym ciagu zostaja 
inwestowane w przemyśle, 


Weźmy dis przykładu snół- 
kę Forda, która jest wyłączną 
własnością Forda, jego małżoa 
ki I ich syna Edsela. W 1930 
r. te 3 osoby pesiadały 172.645 
akcji, z których kaźda przyno- 
siła 257 dolarów, Nawet, zaku- 
piwszy wszystkie antyki świa 
ta. 3 osoby nie sa w Stanie wy 


„EPAŚĆ INWESTYCJI 


dać w ciągu roku 44 miliony 
dc'arów. Są więe one zinuszo- 
ne przeważną część tej sumy 
zużytkować do dalszej inwesty 
cji w przemyśle. Prorukcja mu 
si więc adrzucać jeszcze wię: 
kszę dywidendy. Po szeregu lat 
ciągłych inwestycji kapitalo- 
wych, wymagających coraz wię 
kszych dywidend, produkcja 


NAJWIĘCEJ ZANIEDBANE 
i ZNISZCZONE 


RĘCE 


udelikatnia natychmiastowo, wybiela. 
chroni od łuszczenia i odziębienia 
KREM PRAŁATÓW 
PERFECTION 
Do nabycia w pierwszorzędnych per- 
fumerjach | skład. aptecznych. 


7 Kłopoty Forda rujnują banki 


— Czy znasz małą chatkę 


nad jeziorem Michigan? 


SZYBA WWSTAWOWA MEDY ME ZAMMIN 


ANI MGŁĄ NIE ZAJDZIG 


jeśli w witrynie pracować bądzie 


Wentylator- 
Wiatraczek 


Sedat wstólkich aparatów grzejnych ma rafy i za gotówkę 
w Sklepie Elektrowni, ul. Piotrkowska Mr. 115 Tell I (2. 


WSZELKIE POKAZY NIE RE DO KUPNA. 


[bankierzy podnieśli zadłużenie 


4 skutków 


musiałaby wzrastać w stopniu, 
zezwalającym na opłate procen 
tów złożonych od ogromnych 
kapitałów, które zostały zain- 
westowane w przemyśle. A po- 
nieważ nie jest to osiągalne, zit 
dłużenie rosło w szyhszem fem 
pie niż produkcja... 

Aby osiągnąć zyski, robiona 
suda w dziedzinie mech“ p ti i 
organizacj. W wvniku czego 
ntrzymywano coraz większ:; 
produkcję przy ciągłem zmniej 
szenia roboczej siły. Jako rezul 
tat tego procesu, mamy przed 
sobą 3 grupy: 1) przemysłow- 
rów, których liczba stale się 
zmniejsza, przy jednoczesnym 
istnym zalewie towarów (2 któ 
rymi oni nie wiedzą, eo począć, 
nie mogąc ich ani sprzedać, a- 
ni skonsumować) | wrroście za 
dłużenia; 2) posiadaczy kapita- 
łów, którzy nie wieńzą, cn ma- 
ją z nimi zrobić, i 3) ogromaą 
armię pracowników wszelkiego 
rodzaju, która nie ma co jeść, 
nie może się ubrać i nie ma 
nieniędzy.., 

ameryka stala się maszynę 
nadzwyczaj skomplikowana. 
Ludzie, na których obeenie le 
ży obowiazek utrzymania tej 
maszyny w ruchu, stosują regu 
ły, pochodzące z epoki, gdy je. 
dyną maszyną, jedyną siłą ro- 
boczą był człowiek. Obecni ma 
chamiacze maszynerji gospo- 
darczej sa to wszelkizgo rodza- 
ju wierzyciele: bankierzy, kup- 
cy, przemysłowcy. Przy syste- 
mie cen, wszystko jest nzaież- 
nione ad długu, a długi zależą 
od bankierów. Aby mieć zysk, 


do niesłychanej wysokości. I 
obeenie to zadłużenie prowadzł 
do zawalenia się całego syste- 
mu Cens“ 

Z powyższych cytat widzi- 
my. de jakich rewolucyjnych 
prowadzi, zdaniem 
Howarda Scotta ciągły i szybki 


a | postep techniki przy obeczym 


PIECE gospodarczym w U. $ 
„t į w kraju najbardziej 
pa śe ech X kapitalizmu. 
Jak widzimy, zdaniem Ho- 
warda Seotta, „system ecen“, 


f czyli ustrój kapitalistyczny na 


najwyszych szezeblach swego 
rnzwołu podważa swe własne 
amdstawy. 

Nm. 


Liljana Harvey, Henry Garat i Pierre "RUIN GG p a a ae, aena ae Liliana Harvey, Heny Garat | Pierre Brasseur 


w superfilmie najnowszej produkcji sławnego ERICKA POMMER'A — Muzyka: W. R. Heymana 
LILJANA HARVEY pod mistrzowskiem kierownictwem p. Martln'a przeszła 


JAĄSNOWŁOSY SEN 


ATRUTE DUSZE : 


Pocz jtek codziennie o godz. 4 pp., w soboty i święta o 12 w poł. 


samą siebie... 


jej lekkość, naturalność, czarująca swoboda są niedoścignionć 


NA DPROGRAM: Aktualności oraz grotaska rysunkowa. 


Passe-partoute t bilety bezpłatne bezwzględnie niewsżne do odwołania. 


zaćrniewa wszystkie swoje poprzednie Toit, 


Nils Asther 


Rewelacyjny dramat, odsłaniający niecne praktyki 
BE A Ria. szajki handlarzy żywym towarem 


x” DANIELA PARODA I JEAN MURAT 


NADPROGRAM: Komedja kreskowa oraz tygodnik 


aktualności. 


Na pierwszy seans ceny zniżone. 


swoją najnowszą kapitalną kreacją w filmie 


meżczyźżnmni w jej zyciu 


W rolach głównych męskich: 


Robert Montgomery 
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Mogila oficerów 


rozstrzelanych z rozkazu Napoleona 


„General - Anzeiger“ we 
Frangfurcie podaje wiadomość 
z Holandji o znalezieniu wspól 
nej mogiły il oficerów korpu- 
su van Schilla w Deventer. W 
bitwie pod Stralsundem został 
korpus Szhilla doszczętnie roz- 
bity, on sam zginął, a 11 jego 
aficerów wywieziono do Ho- 
landji, gdzie zostali z rozkazu 
Napoleona rozstrzelan' we wrze 
śniu 1809 r. Obecnie dzieci, ba 
wiące się na przedn eściu De- 
venter, na placu, zwanym Gal- 
genbeld (szubiericzny), wygrze 
bały ludzką czaszkę. Zaczęto 
natychmiast kopać dalej i wy- 
dnbvto kilka szkieletów i reszt 


Aresztowanie 


tieęiraudania 
na szkodę f. Eitingon 
POZNAŃ, 21.2. (PAT) — Pod 
zarzutem sprzeniewierzenia 170,000 
zł. na szkodę firmy łódzkiej Eitin- 
gona aresztowany tu został kupiec 
Nachum Serebryński, 


m a W m o, 


ZNOWU rozge 


ki mundurów z guzikami. 
kieszeni jednego z tych mundu 
rów znaleziono pożółkły listi 
oficera nazwiskiem Adolf Kel- 
ler, z pożegnaniem do rodzi- 
ców. mieszkajacych w Wesel. 
niedaleko granicy holender- 
skiej w Niemczech. 


c 
wi% 


ote prerie Wetóczo pecjertei 
JoGe mgo pragnienie to szyb. 
be =rsdrowieł | Dopomótcie 
mu do tego Oromalirngl 
Oromotyne Brzeciwdziste 
strecre pM, sawet chorzy, biórry 
meje wriet do wizefkiego mat. 
30 pożywienie, chętnie ie zde 


DVOMALTIA z] 


Próbki I broszury wysyła bezpletnie' 
tabryto Chomiesaa-Farmacowtyczn 
Or. A. WANDER S. A. Kraków 


a, RZE -A 
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Síraszliwy wybuch 


w fabryce w Szanghaju 


SZANGHAJ, 21 lutego, (Pat.) 
W tutejszej fabryce wyrobów 
gumowych nastąpiła wielka eks 
plozja wskutek której 81 osób 
poniosło śmierć, 50 odniosło 
ciężkie rany a 70 lżejsze. Co do 
10 osób brak dotychczas wiado- 
mości. Pierwsza eksplozja w fa- 


8 
bryce wywołała pożar, który 
wywołał drugi wybuch. Cały 


budynek fabryczny wraz z ma- 
szynami uległ zniszczeniu. 
Wśród ofiar katastrofy znajdu- 
je się m. in. i właściciel fabry- 
ki. Przyczyna wybuchu nie zo: 
stała dotychczas ustalona. 


arą lawiny w Tatrach 


jest Krakowianka p. Kamila Kamenz 
Zwieści mieszczęśliwej odnaleziono calłkowicie zmasakrowane 


ZAKOPANE, 21 lutego. (Pat.) 
Dziś pe przeszło 5 godzinnych 
poszukiwaniach przeprowadzo- 
nych przez liczną ekspedycję 
ratunkową tatrzańskiego ochol- 
niczego pogotowia ratunkowe- | 
go pod wodzą p. Oppenheima 
i przy udziale licznych turystów 
i narciarzy, znaleziono w zwa- 
łach lawiny 


zwłoki tragicznej ofiary 

z dnia wczorajszego, Na zwłoki 
leżące w głębokości 2 i pół me- 
tra natrafił przypadkowe prze- 
wodnik Rój, którego brat przed 
kilku laty padł również ofiarą 
lawiny, 

Zwłoki znaleziono zmasakrowa 

me. 


Czaszka zmasakrowana, lewa 


rzała walka 


miedzy japończykami i chińczykami 


LONDYN, 21 lutego. (Tel. 
wlasny „Głosu Porannego“) — 

Z Pekinu donoszą: Japońska 
flotyla powietrzna bombardo- 
wała dziś miasto Kai - Lu i 
Hsiawa w prowincji _ Dżehol. 
Natomiast oddziałom chińskim 
udało się wysadzić w powietrze 
most kolejowy w Hsi-Lu-Dur i 
zdobyć z powrotem Kin-Cza-U. 
Wojska japońskie operujące na 
tym odcinku, zmuszone zostały 
do odwrotu. przyczem  japoń- 
czycy stracić mieli zabitych i 
rannych około 500 ludzi. 


$ 


TOKJO, 21 lutego, (Pat) — 
Ostatnie wiadomości w sprawie 
starć 
stwierdzają, że japończycy roz- 
poczęli kontrofenzywę i praw- 
dopodobnie posuwają się na 
DOF. CEREN FE EEE, RNE E EEE VEE 


Firmie Bechsfe'n 
ogłoszono upadłość 


BERLIN, 21.2. (PAT) — Prasa 
donosi o ogłoszeniu  niewypłacal- 
ności znanej firmie fortepianów 
Bechsteina, Passywa przedstawiają 
sumę kilku miłjonów marek. 


++ ttootooe 


Praca“ 


Kursy Zawodowe Żeńskie przy 
Tow. Szerzenia Pracy Zawod. 
wśród Kobiet Żyd. 
Wólczańska 21, tel. 167-15 
Przyjmuje zapisy na nast. działy: 
. Gorseciarstwo — Krój 
. Krawiectwo-damskie i 
. konfekcja dziecinna 
. Hafi, roboty ręczne i 
roboty weneckie 
. Modniarstwo-kapelusze 
Bieliźniarstwo — Krój 
Ondulacja 
Manicure 
Sekretarjat czynny od 9—1 
i B—T po poł. 


H> W w ~ 
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pod Cząo - Yang - Su|. 


Peiping, celem opanowania li- 
nji kolejowej. Około 3.000 
wojsk chińskich skoncentrowa- 


ns h jest w trójkącie, utworzo: 
nym przez Peiping — Czao - 
Yang - Su i Nauling. 


$ 


LONDYN, 21 lutego. (Pat.)— 
Duże wrażenie wywołała w Lon 
dynie wiadomość podana przez 
niektóre dzienniki o zakupientu 
przez Japonje siedmiu tarych 
wycofanych z kursu statków 


brytyjskich. Statki te podobno 
są już w drodze do Japonji. — 
Ogólny tonaź netto tych okrę- 
tów wynosi około 100.000 tonn, 
przyczem największy z tych o- 
krętów, „Baltic, ma 24.000 
tonn, Statki te w czasie wojny 
służyły do transportowania 
wojsk z Kanady į innych do- 
minjów i prawdopodobnie, jak 
sądzą dzienniki londyńskie, za- 
kupione zostały przez Japonję 
w tym samym celu. 


noga złamana w kostce, prawa 

powyżej kolana, Wokół 

Śnieg na znacznej przestrzeni 
przesycony był krwią 


eo Świadczy, że ofiara tragicz- 
nego wypadku już w czasie u- 
padku z lawiną poniosła 
śmierć, 
Ofiarą tragicznego wypadku 
jest młoda 
nauczycielka gimnazjum w Kra 
kowie p. Kamila Kamenz.. 


Wedle opowiadań  towarzy- 
szących jej w czasie wycieczki 
dwuch studentów krakowskiej 
akademji sztuk pięknych Ber- 
tranda Oczko i Kurta Langego 
katastrofa miała przebieg nastę 
pujący: towarzystwo szło na 
nartach od przełęczy Kondrac- 
kiej do szczytu, z którego po 


Druga 


Kuzyn b. wojewody 


osiągnięciu go zjeżdżało w dół. 
Pierwszy przejechał poniżej 
grani jeden z jej towarzyszy. za 
nim jechała p. Kamila Kamenz 
i pod nią 

obsunęła się od kopy Kondrac- 

kiej olbrzymia lawina, 

porywając ją w dół. 

Lawina tocząca się z ofiarą 
natrafiła na próg skalny, prze: 
skoczyła go i 
runęła w 30 metrową przepaść, 
a następnie olbrzymia masa 
śnieżna obsunęła się po stro- 
mym stoku jeszcze niżej. Towa- 
rzysze p. Kamenz po przejściu 
lawiny zjechali w dół i po za- 
alarmowaniu pogotowia ratun- 
kowego udali się z powrotem i 
rozpoczęli natychmiastowe po- 
szukiwania za ofiarą wypadku 
w masach śnieżnych. 


łódzkiego zasypany 


zwałami śniegu 


LWÓW, 21 łutego, — Dziś 
nadeszła wieść © katastrofie 
Śnieżnej, jaka wydarzyła się w 
Worochcie. 


Czechosłowacja-Polska 1:0 


PRAGA, 21 lutego. (Telegram 
specjalnego wysłannika „Głosu 
Porannego*) — 

We wtorek rozpoczęły się 
rozgrywki półfinałowe, przy 
czem poraz pierwszy zjawiły 
się na lodzie drużyny Kanady 
i U. S. A., występu których o- 
czekiwano z kolosalnem zainte- 
resowaniem, zwiększonem , w 
dodatku tem, iż Czechosłowacja 
grała dziś mecz z Polską. 

Jako pierwszy mecz rozegra: 
no spotkanie 


KANADA — NIEMCY 5:0 

Technicznie i szybkością ka- 
nadyjczycy przewyższali niem 
ców, odnosząc dość wysokie 
zwycięstwo. Wyniki w tercjach 
były następujące: 1:0, 2:0. 2:0. 
Niemey tylko w pierwszej tercj: 
stawili twary opór. 


AUSTRJA — WĘGRY 1:0. 

Mecz Austrji z Węgrami był 
bodajże najbardziej denerwują 
cem spotkaniem, jakie widzie- 
liśmy dotychczas, Węgrzy nad- 
spodziewanie dobrze stawali 
czoło lepszym technicznie at- 
strjakom i gra w normalnym 
czasie dała wynik zerowy. Po- 
nieważ jednak regulamin roz- 
grywek nie uznaje wyników 
nierozstrzygniętych, mecz prze 
dłużono i dopiero wtedy udało 


+04444440044444040404044|5i austrjakom, atakującym już 


Pierwszy występ Kanady i Ameryki. -— 


z furją, uzyskać zwycięską 
bramkę przez Kirschbergera. 


CZECHOSŁOWACJA — POL. 
SKA 1:0. 

Reprezentacja Polski stanęła 
do decydującej rozgrywki z Cze 
chosłowacją w składzie: . Sto- 
gowski, Ludwiczak, Sokołow- 
ski, Sabiński, Wołkowski, Ma- 
terski, zmiana: Werner, Ada 
mowski, Godlewski. Czesi w peł 
nym składzie. Polacy, po za 
żartej walce, zeszli z lodu po- 
konani w stosunku 1:0, Jedyna 
bramka tego spotkania padla 
w pierwszej tercji gry. Uzyskał 
ją Toziczka. W drugiej tercji 
polacy grają przeważnie de 
fenzywnie, to też przewagę ma 
przeciwnik. Tu wyróżnia stę 
Stogowski, broniąc znakomicie. 
W ostatniej tercji polacy prag- 
ną wyrównania, ałakom brak 
wykończenia, a silne strzały 
Adamowskiego nie są celne. W 
drużynie polskiej wyróżnił się 
Stogowski. Ludwiczak i Soko- 
łowski, z czechow bramkarz Pe 
ka, Maleczek i Dorazil. Sędzio- 
wał Walter (Austrja). 


AMERYKA — SZWAJCARIA 
1:0. 


Mecz prowadzono w szalo- 
nem tempie. Amerykanie ani 
na chwilę nie spoczywałi, a 
zwłaszcza w. ostatniej tercji ro- 


Wyniki półfinałów 
zegrali się na dobre. Wspaniale 
grał Palmer, u szwajcarów Tor 
jani II, W pierwszej tercji ame- 
rykanie, mimo widocznej prze- 
wagi, uzyskują tylko jedną 
bramkę, w drugiej tercji w o- 
statnich minutach pada ich 
dwie, natomiasł w trzeciej, 
świetnie grający zespół Massa- 
chussets Rangers, uzyskuje dal- 
sze cztery bramki w 6, 9, 12 i 
14 minucie. Amerykanie począt 
kowo grali bardzo ostro, póź 
niej jednak potrafili zyskać so 
bie sympatję publiczności i za- 
prezentowali się może nawet le- 
piej od Kanady. Poraz pierwszy 
od czasu pobytu w Europie, 
drużyna USA, odnosi tak wyso 
kie zwycięstwo. 

Podczas dzisiejszych meczów 
na stadjonie zgromadziło się 
10.000 tys. widzów. 


Polscy łyżwiarze 


mistrzami słowiańskimi 


MORAWSKA OSTRAWA, 21 
lutego. (Pat.) — Po zawodach 
w jeździe figurowej i szybko 
ści na lodzie rozegranych w Mo 
rawskiej Ostrawie, przeprowa- 
dzono klasyfikację drużynową 
Pierwsze miejsce zajęli polacy 
(46 pkt.) przed czechami (26 
pkt.), W ten sposób Polska zdo- 
była tytuł mistrza słowiańskie- 
go w łyżwiarstwie. 


Rano w stronę Zarośłaka wy: 
brali się na wycieczkę trzej 
lwowscy narciarze: 


dr. Adam Zieliński, absolwent 
WSH. Puchalski į Garapich, 
syn byłego wojewody łódzkiego 


W chwili, gdy narciarze zna- 
leźli się na stoku Zaroślaka po- 
częła się w ich stronę 

osnwać wielka lawina. 


Narciarze, widząc niehezpie- 
czeństwo, 


czynili nadludzkie wysiłki, 
by wyminąć groźny żywioł. 


Znajdujący się w pobliżu nar 
ciarze pośpieszyli z pomocą, a' 
by ich wyrwać z pod nawały 
walącego się Śniegu, udało im 
się jednak wyciągnąć 


tylko Zielińskiego i Puchalskie- 
go, Garapicha zwały Śniegu 
przysypały. 


Wiadomość a katastrofie na 
deszła do Worochty około go 
dziny 2 po południu, 


Zaatarmowano natychmiast 
wojsko 


i przebywających w Worochcie 
wytrawnych norciarzy. Oddział 
40 żołnierzy wraz z grupą nar- 
ciarzy wyruszył natychmiast 
kolejką wąskotorową w stronę 
Zaroślaka. Miejsce wypadku 
znajduje się w odległości okoła 
26 klm. od Worochty. 

Według ostatnich wiadoma- 
ści 


lawina zasypała przestrzeń 
około 15 morgów, 


warstwa śniegu grubości 6 me- 
trów. Wojsko wraz z narciarza 
mi pracowało przez cały dzień 
na terenie katastrofy, jednakże 
zasypanego Garapicha nie zdo- 
łano jeszeze odkopać. 


2211 — „GŁOS PORANNY“ — 1933 


Gwałtowny atak i obrona 


cioiychczasowej gospodarki władz mieiskich 
Generalna dcebała budżełiowa rady miejskciej 


Na wczorajszem posiedzeniu r2- 
dy miejskiej przystąpiono do gene- 
ralnej debaty budżeiowej. Wywo- 
ła'a ona olbrzymie zainteresowanie, 
gdyż stronnictwa opozycyjne zapo- 
wiedziały przypuszczenie ataku 
na budżet i ostrą krytykę gospodar 
ki socjalistycznej. W rzeczywistos- 
ci szturm przypuszczono. Nosił on 
wszelkie cechy preludium przedwy- 
borczego i dlatego też frakcje więk 
szościowe odpowiedziały kontrata- 
kiem. 

Pierwszy zabrał głos RADNY 
SZOTT, przedstawiciel własncśa 
nieruchomej, który uważa, że bu 
dżet jest nierealny a oszczędności 
prawie żadne. Głosować będzie 
przeciw budżetowi. 

Naiwiększa sensację wywołało 
przemówienie przywódcy  opozycj 
RADNEGO WOJEWÓDZKIEGO 
(Narodowe stronnictwo pracy). 
Pięć lat — powiada on — minęło, 
fak obecne władze obięty ster rzą- 
dów, Nadszedł czas, kiedy można 
ohjektywnie ocenić jego pracę i po 
równać z gospodarką poprzedniego 
samorządu. Charakterystycznem 
jest, że podczas gdy w Toku 1927 
zadłużenie miasta wynosiło 10 mi- 
ljonów zł., dziś wzrosło ono do 45 
mili, zł, Budżet nie wykazuje jed- 
nak oprocentowania z 2 milj. dola- 
rowej pożyczki, wynoszącego 6 
milionów zł. Te simy należy zali- 
czyć do zadłużenia. Zabawa w g0- 
spodarkę socjalistów kosztowala 
więc ogółem 51 milj. zł, Na każde- 
go mieszkańca przypada 15 zł. dlu- 
gów rocznie, Kapitalne inwestycje 
Łodzi, jak Kanalizacja, kolonja 
mieszkaniowa nie usprawiedliwiają 
tego zadłużenie. Polesie kosztuje 
nas 20 milj. zł, Cel tego przedsię 
wzięcia został chybiony, Pomijając 
wysokie koszta administracji, są 
duże zaległości w komornem i eks- 
misje, Rzeczywista dopłata miasta 
do kolonji wynosi rocznie nie 419 
tysięcy złotych, lecz 1 miljon zł. 
Koszta administracyjne kanaliza- 
cji przekraczają 20 proc. Te dwie 
inwestycje — twierdzi mówca — 
nie tłumaczą magistratu, zwłaszcza, 


z 
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że nie dotrzymał on szeregu obiet- 
nie. W pierwszych latach gospodar 
ki socjaliści ebiecali wybudować 
nową rzeźnię, cegielnię i t. d. Zaku 
piono majątek Rszew, a teraz nie- 
wiadomo co z nim zrobić. Obecna 
rzeźnia przedstawia obraz rozpa- 
czy. Do budowy wiaduktu nad uli- 
cą Tramwałową nie przystąpiono, 
a w Łasiewnikach osiagnięto wiel- 
ki „„sukces” gdyż sprzedano dwie 
działki. Nie opracowano również 
planu regulacyjnego. 

Następnie rad. Wojewódzki 
stwierdza, że budżet nie jest dosto- 
sowany do czasów kryzysowych. 
Oszczędności są zbyt małe. Na 
wszystko znalazły stę pieniądze 
tylko nie na roboty publiczne, 

Po krytyce gospodarki w war- 
sztatach miejskich, rad. Wojewódz- 
ki atakuje magistrat za niesprawie 
dliwy pod”iał subwencji, Uważa on 
że subsydjum dla straży egniowej 
170 tys. zł jest Śmiesznie ma'e i W 
rezultacie zmniejszy sprąwność 
straży, Preliminowane równ'eż gro 
sze (1,070 tys, zł.) na konserwację 
bruków. W konkluzji stwierdza on, 
że gospodarka miasta jest beznla- 
nowa, budżet nierealny i dlatego 
frakcja NSP głosować bęlzie prze- 
ciwko niemu. 


Z kolei przemawia przedstawiciel | re bezrobocie, reda 


frakcji Ch. D. KULAVOWICŁ 
Konstatuje on, że magistrat nie gc 
spodaruje racjonalnie. Dochody po- 
datkowe preliminowano zbyt opty: 
mistycznie, a wydatki niewspół- 
miernie do potrzeb ludności. 

Kończąc r. Kułamowicz złożył 
oświadczenie, które wywołało na 
sali wielką sensację. Mimọ, iż M 
magistracie zasiadają dwaj przed 
stawiciele chadecji, a mianowicie 
ławnicy Adamski i Harasz, p. Kula- 
mowicz oświadczył że frakcja je 
go głosować będzie przeciwiko bu: 
dżetowi. 

Następnie przemawiał przedstawi 
ciel frakcji sjonistycznej r. BIA- 
LER: Budżet jest, jego zdaniem, 
nierealny w 80 proc. Magistrat 
ma widocznie zaufanie do egzeku- 
torów, skoro uważa, że wszystkie 


WACŁAW ZABOROWSKI 


jest 


teraz ten. 
A może on jest czechem? 
nieszkodliwym manjakiem. 


podatki wpłyną w preliminowanej 
wysokości. Takie ujęcie  kwestji 
mówca nazywa komedją pomyłek. 
Domaga się wkońcu stypendjów 
dla żydowskich akademików, Wy- 
powiada się przegiiwko budżetowi. 

Z kolei otrzymał gios przedsta- 
wiciel Poalej Sjonu r. HOLENDER- 
SKI. Stwierdza on, że w dobie po- 
większającego się kryzysu, należa- 
toby zwiększyć. opiekę nad ludnoś- 
cią robotniczą, trapioną przez bez 
robocie i nowe obciążenia podatko- 
we, uelkwalone ostatnio przez sejm. 
Preliminowai:e dochody są zamałe 
i nie starczą na opędzenie tych 
potrzeb, Należałoby więcej wziąć 
od tych co posiadają, aby otoczyć 
opieką nędzarzy. Mówca wskazuje, 
że interesy żydowskiego proletarja- 
tu nie są w należytej mierze przez 
magistrat uwzględnione, Głosować 
tędzie za budżetem. 

Wielkie przemówienie wygłosili 
następnie wiceprezes ADW. KEMP- 
NER w imieniu fravcji PPS. Stwier 
dza on, że Łódź odczuwa najbar- 
dziej skutki wstrząsów ekonomicz. 
nych; w chwili, kiedy chwieją się 
podsiawy kapitalistycznego ustro- 
ju na calym Świecie, gdy zmienia- 
ja Się nastroje polityczne, Łódź ję- 
czy pod oltuskem kryzysu, Ogrom- 
postawiły 
rządzący magistrat secjalistów 
przed wielkiemi zadaniami, Chodzi 
ło e przetrwanie kryzysu. Magi- 
strat ze swego zadania wywiązał 
się znakomicie. Wystarczy porów- 
nać gospodarkę Łodzi ze stolicą. 
Tam, mimo subwencji rządu, magt- 
strat znalazi się w kłopotach finat 
sowych, nie płacił pensji urzędni- 
kom i dopuścił do strejku włoskie- 
go, natomiast w Łodzi, zdanej tyl- 
ko ną jedną warstwę — na prze- 
mysł, w Łodzi nie cieszącej się pro 
tekcjs możnych, takiego wypadku 
nie było i magistrat umiał opano- 
wać Syiuację finansową. Łódź 
istotnie przeżywa tragedję. Zadano 
cios po ciosie, odebrano egzekucję 
podaików, obciążano nowymi 0bo- 
wiązkami, nie wskazując źródeł 
pokrycia. Mimo to najpoważniejsze 


jak on nazywa się?.. aha, 


W każdym bądź razie 
Złóż pan „doku- 


działy, jak zdrowie publiczne, 
oświata, opieka spoleczna pochło- 
nęły znacznie więcej fumduszów, 
anizel w latach ubiegłych. Kolo- 
aja na Polesiu jest atakowana — 
mówi mówca — a przecież tworzył 
ją romantyzm naszych władz, któ- 
re rhea wyprowadzić robot ika Z 
cuchnących nor, pokazać jak nałe- 
ży mieszkać. Może w gospodarce 
były błędy, ale uacgół sta'a na po- 
ziomie i szła po linji interesów 
mas robotniczych. 

Następny mówca r. POPIELAW- 
SKI (Kolo gospodarcze) uwa”a, że 
poczynione oszczędności nie Są 
zasługą magistratu a są wynikiem 
nakazu „zgóry” względnie nakazu 
życia. Budżet jest w wielu miej- 
scach nieralny i dlatego g'osować 
będzie przeciwko niemu. 

W imieniu NSPP przemawia r. 
EWALD, który zasadniczo  bronl 
budżetu. W przemówieniu swem 
wskazuje on na trudności finanso- 
we scamorządu i utrudnione zada- 
uie jego wobec odebrania mu moż- 
ności pobierania  najl'totniejszych 
podatków. W związku z tem Skła- 
da on w imieniu wszystkich trakcji 
socjalistycznych wnivcek, aby ra- 
da miejska uchwaliła zwrócić się 
do władz nadzorczych o wycofanie 
rządowego projektu 
nia poboru podatku lokalowego i 
od nieruchomości, względnie o wnie 


sienie poprawki, wyłączającej 
większe miasta z pod działania 
ustawy. 


Następnie przemawiał r. MIL- 
MAN (Bund). Uważa on, Że w obec 
uym momencie nie należy wogóle 
uchwalać budżetu, lecz trzba na- 
łożyć nowe podatki na sfery posia- 
dające tak, ażeby starczyło na 
wszelkie potrzeby opieki społecz- 
nej. Jeśli niema funduszów na 
normalne prowadzenie machiny 
samorządowej nie ma celu siedzieć 
w samorządzie i dlatego trakcja 
Bundu była za tem aby rada miej- 
ska się rozwiązała. Bund głosować 
bedzie za budżetem, 

W odpowiedzi opozycjonistom 
pizemówił PREZ. ZIEMIĘCKÌ. 


cał wydać 
wych i etapowych. 


Romskij 


odmiastowie- | 


Ni. 


| Piękny Gżyn 

NOWY JORK, 21.2, (PAT) 
Prasa donesi o nie,wykle -zlachet- 
nym postępku polskiego właściciel» 
domu, Michała Syprnewskiego, nu 
przedmieściu  nowojorskiem Elm 
Park. Gdy miejski komitet pomoc 
dla bezrobotnych przesłał sędziw. 
mit Sypniewskiemu czek na pokry- 
cie czynszu jednego z jego lokato- 
rów, Sypniewski czek ten zwrócił 
oświadczając: „Lokatorzy ci n.iesz 
kaja w moim domu już od tylu lat. 
że właściwie wypłacili mi ca'q war- 
tość domu. Są to uczciwi ludzie, a 
że dziś nie mają pracy i nie mogą 
mi płacić, to nie ich wina. Sadzę, 
że obowiązkiem moim jest pomóc 
im i czynsz ten im darować”, 
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Osżaśńmie dmi?! 


Bezsprzecznie najweselsza 
komedja polska 


Romeo |Jnicia 


Sp. z ogr. odp. 
OBSADA: 
ZULA POGORZELSKA, 
ADOLF DYMSZA, 
KONRAD TOM, 
ANTONI FERTNER, 
STAN. SIELAŃSKI i in. 
Nadprogram: 
Groteska rysunkowa Flelschera 
Dziś pocrątek o godz, 4.30 


Ceny mejse zniżone: 
zł. 1.09, 1.50 i 2.50 


Dziś, dnia 22 o godz. 10 wiecz 
pokaz prasowy „CZEMPA” 
dla władz i zaproszonych gości 


— Inż, Wojewódzki — mówi pre- 
zydeni — uważa, że wzrosło za: 
Wużenie, lecz zapomniał, że wzrósł 
majątek miasta. Polesie, na które 
ciskają tyle gromów, jest chlubą 
samorządu i osiedle to gospodarczo 
prowadzone jest racjonalnie, 

Po odpowiedzi generalnego refe- 
renta budżetu MEC, HARTMANA 
na inne zarzuty, rada miejska 
uchwaliła wniosek trakcji socjali- 
stycznych zgłoszony przez radnega 
Ewalda, na czem posiedzenie za 
kończono. 

Dziś odbędzie się dyskusja szem 
gółowa i drugie czytanie. 

St. Gel. 


przysparzają mam kłopotu.. Dopiero Gorgułow; ş wymienionych w dokumencie nie zawadzą i obie 
stosowne polecenia dla formacji tyło 


Natomiast biorąc pod uwagę Świetną gotowość 


MORD 


Powieść oryginalna na tle łódzkiem 


(Ciąg dalszy). 
ROZLZIAŁ XII, 
Los not dyplomatycznych, wysłanych dnia 
1 lipca 1932 r. przez naczelne dowództwo siły 


zbrojnej ligi narodów, nie był jednakowy. Express 
polecory adresowany do Nankinu nigdy nie do- 
szedł do miejsca przeznaczenia. Właściwie niewia- 
Jomo; co się z nim stało, bo w Kolombo przy 
przeładunku poczty do Chin odnośmą skrzynię jesz- 
eze widziano, zaś w Szang-Chaju przy podzlace 
poczty już jej nie stwierdzono; można więc jedy- 
nie przypuścić, że została ona omyłkowo wyrzuco- 
na na brzeg w Singapoore. Hong - Kongu, Amov 
tuh Fu - Czou, gdzie stutek zawijał. 

Mota, adresowana do sekretarza generalnego 
ligi narodów trafiła do Palais des Nations w Ge- 
newie i dhia 3 lipca rano znalazła się na biurku 
mr Waltersa, zaopatrzona w pieczątkę wpływu 
„Registry“, 

M-r Walters szczegółowo zapoznał się z treścią 
dokumentu i był szczerze nim ubawiony, więc od- 
łożył „notę“, jako dobry kawał do teki spraw, wy- 
magających decyzji samego generalnego sekretarza 
sir Erica Drummonda, W tece pismo przeleża!a 
do dnia 6 lipca, aby z kolei spocząć na pięknem 
biurku wysokiego dygnitarza. Po zaznajomienia 
się z tweścią dygnitarz rzekł: „Ci rosjanie stale 


ment“ do akt aż do czasu powrotu prezesa komisj' 
rozbrojeniowej. Trzeba będzie mu pokazać! Do- 
prawdy zabawne połączenie naiwności i tupełu, 
n najlepsze końcowe pocieszenie, Że zniszczenie 
będzie dotyczyło tylko ludzi“ i sir Drummon roze 
śmia: się swym niesamowitym. pełnym  irenji 
śmiechem. 

Najpowaźniej stosunkowo potrakiowano notę 
w samej Japonji, gdzie na biurku premjera mini- 
strów znalazła się ona już dnia 8 lipca w postaci 
szyfrowanej depeszy, nadanej przez delegata japoń- 
skiego przy lidze narodów, jako przedruk odpisu 
noty do stałego sekretarza ligi, otrzymany drogą 
poutnego wywiadu (właściwa nota wysłana przez 
Romskiego, nadeszła do Tokio dopiero dnia 
2-go lipca|. 

Stary japończyk nie zignorował depeszy dele- 
gata. „Kto wie, może naprawdę ta Śmieszna liga 
«ida jakąś siłę zbrojną, przeoczoną przez nasz wy 
wiad? Prawdopodobnie — lotnictwo, bo inne ro- 
zaje broni są wykluczone. Nie inaczej — tylko cı 
przeklęci jankesi na Filipinach pod naszym no- 
sem urządzili bazę lotniczą i można się spodziewać 
napadu na Formozę... 

Trzeba o tej sprawie wspomnieć ministrowi 
wojny. choć prawdę powiedziawszy, wygląda ona 
niepoważnie i „po chińsku“, Oto są etapy rozwa- 
żań wytrawnego polityka. 

Minister wojny w zupełności podzielał zdanie 
swego starszego kolegi, że sprawa nie jest poważ: 
ną, zaś cały układ dokumentu i przesadna treść 
pogróżek wskazują na jego chińskie pochodzenie, 
ule sądził, że pewne Środkł ostrożności w dniach 


| 
| 
| 


armji operacyjnej i floty, uznał za niewskazane nie 
pokoić ich wodza częstymi alarmami, 


ROZDZIAŁ XIII. 

Miasteczko Wi - Dschu jest położone w prze- 
ślicznej okolicy nad rzeką Ammok przy ujściu jej 
do zatoki Koreańskiej Żółtego morza oraz przy œu- 
żej drodze pocztowej, łączącej Seul z Lao - Jan- 
giem. W czasach spokojnych jest to ruhliwy han. 
dlowy punkt pograniczny, posiadający japońską 
komorę celną, chińskich kupców oraz koreańskich 
wyrobników. przebywanie w którym nie 'est ucią- 
żliwe ala przyjezdnego ze względu na górzystą oko- 
licę oraz olbrzym*e lasy. otaczające obręczą dolinę 
Ammoku. 

W czasie wojennych operacji japońskich 
w Mandżurji Wi - Dschu stała się drugorzędnym 


„portem wyładunkowym dla amunicji i prowiant". 


przeznaczonych do użytku oddziałów. operujących 
w prowincji Schong - King, natomiast utraciło han 
lowe znaczenie z powodu zlikwidowania chińskiego 
elementu kupieckiego, który powędrował w cha- 
rakterze robotników jeden kilometr na południ : 
wy-wschód od miasteczka budować obóz waj 
skowyv. 

Z powodu nieruchliwości koreańczyków mia 
steczko wydawało się wyludnione i zamierału 
z dnia na dzień coraz więcej. bo w miarę posuwa 
nia się robót w obozie powędrowali tam przedstu 
wiciele władz japońskich, poczvnając ra dowódcy 
ełapu j wszystkich, to znaczy dwuch poruczników 
aż do ostatniego szeregowca - rezerwisty. 

(d. c. n.) 


Nr. 53 


Mała  pięcioletnia dziewczynka 
przełazi przez pierwszą przegrutlę, 
dzielącą publiczność od klatek w 0- 
grodzie zoologicznym. Ufnie wycią 
ga rękę przez kraty, chcąc dotknąć 
sierści zwierzęcia. 

Jakiś przyjaźnie 
van ostrzega: 


— Proszę się nie zbliżać do klat- 
ki, panienkot Tygrys możę ugryźć. 


Mała panienka przygląda się 
macznie staremu zrzędzie i powla- 
da: 

— Mnie nie ugryzie, my jesteśmy 
akcjonarjuszami! 


Starszy pan idzie swoją droga, 
myśląc najprawdopodobniej o ten 
że może rzeczywiście tygrys nie po 
żarłby akcjonarjusza, 


Jakiś młodzieniec stoi u drzwi, 
prowadzących do willi i dzwoni, 
Dzwoni już od dłuższego czasu, pró 
hował na wszystkie warjacje pocią 
gać za dzwonek, Nic z tego, Drzwi 
są przed nim zamknięte, wrogie i 
nieme. 


Na przeciwległej etronie ulicy 
przechadza się właśnie wysoki, ele- 
gancki pan, odziany w Sportowe u: 
branie i takież pantofle. Pan ten 
przez chwilę przygląda się z polito- 
waniem bezskutecznie kołaczącemu 
młodzieńcowi, potem ruchem ener- 
gicznym i nie znoszącym  sprzeci- 
wu przechodzi na drugą stronę, od- 
suwa grzecznie, lecz stanowczo 
mężczyznę, mówiąc przytem „prze: 
praszam” i dzwoni raz, Krótko; je- 
den jedyny raz, Potem zwracą się 
do zażenowanego młodzieńca i po- 
wiada: 

— W domu widocznie niema ni- 
kogo. 

Kłania się i odchodzi, Pod drzwia 
mi stoi przybity na duchu młodzie- 
niec. Zazdrosnem okiem goni za od 
chodzącym. Oto jakim trzeba być, 
by zwycięsko przejść przez życie. 
Temu z pewnością zawsze dobrze 
się wiedzie, taki nie da Sobie w 
„kaszę dmuchać”. Ten oblicza pel 
nię księżyca, dla zadecydowania O 
czasie jakiejś przygody miłosnej... 
Lecz oto spływa ciche ukojenie po- 
ciechy w zwątpiałe Serce: „alë 
mimo to, kiedy zadzwoni do puste- 
go domu, jemu również nikt nie o- 


usposobiony 


Gabrjela Tergit. 
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Wesele marolkańsici 


Trzy doby bez przerwy spędza młoda para w łożnicy 


Hamid ben Hadji dozył wie: 
ku, śiedy samotnemu  miężczy- 
źuie polrzebna jest towarzysz 
ka i dlatego postanawia kupić 
sobie żonę. Szesnastoletni chło 
piec nrosi więc matkę, by mu 
wyszukała odpowiednia niewia 
ste. Ale Hamid jest wybredny, 
jego żona musi być najpiękniej 
eza dziewicą, oczy jej czarniej 
sze być muszą od cieni północ 
mvch. skóra jej pachnieć ma ró 
żami i ambrą, ciało jej powin 
no być jędrne, smukłe i gib 
kie. 

Matka naradza się ze swą sia 
strą, Siostra ze swym mężem 
mąż ze swym ojcem, Ojciec 
zna sz wca Mohameda ben Sa 
lima, w Sakia el Fokia, cieszą 
cego się opinją. pracowitego i 
pobożnego czlowieka; jego jce- 
denastoletnia córeczka, Fatma, 
będzie najodnowiedniejsza na 
żonę dla Hamida. 

Następnego dnia odwiedza 
matka Hamida matkę Fatmy i, 
gawędząc 2 nią przyjaźnie, 
przygląda się opodal siedzącej 
Fatmie. Ocena wypada na ko- 
rzyść dziewczyny, To też w kil 
ka dni później pyta ojciec Ha 
mida. szewca z Saxta el FPokia, 
o cenę dziewczynv. Targ w 
targ, cena zostaje rsialona 
kontrakt zawarty. 

W kontrakcie wymienia się 
całą garderobę i dobytek dziew 
czyny, który na wypadek, gdy 
by dziewczyna po jakimś cza- 
sie znudziła się mężowi — mu 
si wraz z nia być odesłany do 
domu jej rodziców, Ale jest i 
inna klauzula, która głosi, że 
na wypadek — od czego nie- 
chaj AHsh uslrzeże — gdyby 
się okazało, że jedenastoletnia 
dziewczyna nie zachowała się 
w czystości, zawiedziony “W 
swych nadziejach mąż, tytu 
łem odszkodowania, otrzymać 
ma sumę, która wyraźnie jest 
określona w kontrakcie. 

Obydwaj ojcowie idą do ka- 
diego, który potwieriza u 
kontrakt. Na cześć uroczysiu: 
ści zaręczyn zostaje zarżnięty 
wół. 


zaś Hamid obdarowuje 


Milcząca zemsta 


Na wybrzeżu bretońskiem burze 
bywają częste i niejeden rybak, któ 
ry wypłynął rano na połów, nia 
wraca już wieczorem do domu. Na 
taki wypadek czekała Anna, żona 
rybaka Iwona, s równocześnie cze 
kał na to Tonio. Iwon wypływu 
codziennie na morze i zakładał sie 
ci, nie pozwalając się odstraszyć 
najbardziej niepomyślnym warun- 
kom atmosferycznym. Był tak odda 
ny swojemu rzemiosłu, że nie zosta 
wało mu czasu dlą ładnej źonki, o 
osiemnaście lat młodszej od niego 


Sława najtęższego rybaka, która 
cieszył się jej mąż, nie wystarczała 
Annie do szczęścia, I wskutek tego 
stało się tak, że Tonio i Anna co- 
raz bardziej zbliżali się do siebie. 
Tonio przychodził do chaty Anny; 
towarzyszył joj w niedzielę do ko- 
ścioła i na przechadzkę, a wszyst 
ko to działa się z naturalnością wła 
ściwą mieszkańcom Bretonji, którzy 
nie widzieli w tem nie nadzwyczaj- 
nego. Z tą samą naturalnością „jed- 
nak, tkwiącą w poglądach miejsco. 
wych, Anna uważała, że nie wolno 
jej posuwać się dalej, Będąc żoną 
fwona, nie pozwalała na nie więcej 
jak na długie, serdeczne rozmowy 
i gorący uścisk dłoni przy pożegna- 
nin. 

Pewnego wieczoru Tonio zapy- 


tał jakgdyby mimochodem: 

— A gdyby tak przyszła burza. i 
wywróciła barkę, a Iwon  utonał- 
Co wtenczaa? 

Anna nie dała odpowiedzi, ale 
nieszczęśliwy wypadek, o którym 
mówił Tonio, nie zdawał się jej wca 
le wzruszać, W jej milczeniu Tonio 
wyczytywał nadzieję dla siebie. 

Pewnego dnia Tonio, pokazująe 
Annie małą deseczkę, w której 
tkwił kołek z drzewa, rzekł: 


— Do takiego kołka w barce 
Iwon przytwierdza swoje sieci, 
prawda? Gdy potem sieć się napet- 
ni, to ryby szarpią się, a sieć staje 
się ciężka. Gdyby tak  przepiłować 
w barce naokoło deskę, to Iwon 
aniby się nie spostrzegł, kiedy na- 
pełniłaby się ona wodą. 


Anna odwróciła się, a Tonia po- 
wiedział, że to był tylko Żart. 

Nastepna noc jednak była świań 
kiem, jak Tonio z małą piłką mani- 
pulował coś w barce Iwona. Ślady 
piłki zostały potem starannie zA- 
smarowane mazią. tak, że Iwon nie 
spostrzegł niczego, gdy nazajutrz 
rano wypłynął na morze. 

Wieczorem siedzieli w chacie An- 
na i Tonio, spoglądając wzrokiem, 
w którym malowało sie złe sumie 
nie, na pustę miejsce Iwona. Napew 


, 
EZ Z YO A A e e. 


S392 WZBZUdWOWOIESŃ PZ ZU 4WaOWE 4g 7o43 4 WE 


swą narzeczoną, jej matkę i sto 
Stry białemi bawełn* nemi ko- 
szulami, męską zaś połowę po- 
winowatych żółtymi pantofla- 
mi, 

W gronie innych przyjaciół 
domu znalazłem się i ja na 
weselu, Siedzimy na dywa- 
nach w pokoju, urządzonym 
przez rodziców Hamida dla 
młodej pary. Pijemy herbatę : 
załjadamy słodycze, Muzykance! 
grają na jednostrunnych 
skrzypcach, bębniąc do taktu 
w drewniane gongi i wyŚśpiewu 
jąc „sury* z koranu oraż stare 
arabskie pieśni miłosne, 

Ciepła listopadowa noc. Po 
"ad czworekątnem wewnętrz- 
nem poadwórkiem wznosi się 
granatowa - czarna kopuła nie 
bios, upstrzona promiennem: 
gwiazdami szczęścia. Nakształt 
jakiegoś ptactwa nieokreślone- 
go gatunku, „bsiadły biało 3 
dziane kobietv płaski dach do- 
niostwa, gawędząc  zcichą 
imiejąc się między sobą, Na po 
dwórzu gromadzą się pobożni 
mężczyźni, należący do sekty 
Aisana, i zaczynają swe trady- 
"yjne tańce. 


Nagle na znak, 
luehownego, ustają tańcę i roz 
poczyna się uczta. Służba roz- 
nosi pieczenie na rożnach. ryż, 
kuskus, ciasta i słodycze, Mło- 
{zi przyjaciele pana młodego 
wykrzykują: „Hamid jest na- 
szym kalifem. a my jego mini- 
strami*. Hamid uśmiecha się 
zażenowany. Teraz znów zja 
wiają się muzykanci. Uczta ma 
się ku końcowi, mężczyźni pod 
noszą się, czterech z pośród 
nich unosi ciężką skrzynię, % 
której mieści się wiano dla ną 
rzeczonej i przy świetle pocho 
dni z muzykantami na czele ru 
sza cały ten kondukt do domu 
narzeczonej, Pozostaje tylko 
narzeczony, którego w domu 
sąsiadów przebiera się w biały 
<irół. 

W międzyczasie świeciła w 
domu swych rodziców uroczy- 
staść weselną w otoczeniu sa- 
mych kobiet narzeczona, wyka 


. 
i 


no utonął i już nigdy nie wróci, Na 
gle usłyszane kroki: 


— To pewnie jego niosą! =- 
szepnęła z drżeniem Anna. 
Drzwi otworzyły Się: — Iwon! — 


wykrzyknęla Anna przerażona, Z0- 
baczywszy męża. Stał w drzwiach 
he» słowa, a w rękach trzymał ko- 
lek, tkwiący w kwadracie przepiła 
wanej deski 

Tonio zerwał się z miejsca, Anna 
ukryła twarz w dłoniach — a [won 
milezał, Zdawało się, że nie widzi 
tvch dwojga, na których jego zja 
wienie zrobiło tak niezwykłe wra: 
żenie, Siadł przy stole i wypił ka 
wę przygotówaną dla ‘Tonia... 

0d tego czasu Iwon stał się zu- 
pełnie innym człowiekiem, Spał ca- 
lemi dniami, nie pracował, nie mó- 
wił ani słowa, ani z łoniem. aui 2 
Anną. A gdy zwracano się do nie- 
go, palrzył osłupiałym wzrokiem 
przed siebie jakgdyby nie nie rozu- 
miał Nie protestował także, gdy 
Tonio sprowadził się zupełnie do 
jego chaty, a nawet kiedy przy nim 
obejmował Annę. Zdawał się rów- 
nież nie zwracać uwagi na to, gdy 
Tonio opowisdał Annie o swoich 
planach przemytniczych, lub kiedy 
przychodzili do Tonia inni przemyt- 
ńicy na naradę, Tylko wieczorami 
wychodził niewiadomo gdzie... Za- 
pewno błąkał się nad wybrzeżen:. 

Ale w chacie zaczęło się wieść 
coraz gorzej. Dziwnym trafem straż 
nicy wpadli zawsze na ślad prze- 
mytników. ile rązy Tonio brał n- 
dział w wyprawie. Nie chciano już 


dany przes | 


"maż znalazł 


pana w uperfumowanej wo: 
dzie, pomalowana na rękach i 
nogach henną, i otulona w ma 
lownicze, a koszłowne tkaniny. 
Przeciugły ton naszej muzyk! 
ogłasza moment rozstania 
Drzwi do mieszkania narzeczo 
nej stoją otworem. Przez chwi- 
lę czekamy, aż zebrani tam go 
śrie zgromadzą się w mieszka- 
niu i opróżnią podwórko. Wte- 
dv dopiero czterej trabanci 
wniosą skrzynię z podarkami, 
nosławia ja na podwórzu i szyb 
ko sie addalą, 

Znów otwierają się drzwi 
mieszkania, stajc w nich narze 
czona, żegnając się  1odzica- 
mi. W towarzystwie ojea pod- 
chodzi potem do skrzyni i sia- 
da we wnotrzu, z zewnątrz o- 
kryta koszłownym dywanem. 
Teraz dopiero, na wezwanie oj 
ca, zjawiają się znów trabanci 
i na czele konduktu niosą cen- 
nv ładunek z powrotem do do- 
mu pana młodego. Ale da mie 
szkania wraz « opuszczoną 
skrzynią wchodzi już tylko 
dwuch najbliższych przyjaciół 
pana mlodego w towarzystwie 
duchownego. Pan młodv prze- 
chodzi nod wygigtymi pałaka 
mi pochodni, odbiera błogos'a- 
wieństwa duchownego i zdaża 
do pokoju, w którym nakszłali 


+abołu, spowita w drogocenne 
tkaniny,  snoczywa na łożu 
nblubienica. 


Z zamkniętemi oczyma Sig- 
dzi teraz narzeczona na podnsz 
kach. Dopiero po przyjęciu 
trzeciego kęsa chleba, podane- 


go przez narzeczonego. unosi 
nowieki, i poraz pierwszy wi- 
dzi tego, z kim jest jej prze 
znaczaone spędzić całe Życie. 
Maż ukończył już modły i się 
ga teraz po swe prawa mał 
żeńskie. 


Krótko trwa pierwszy uścisk 
miłosnv, potem młody małżo- 
nek idzie, w myśl przepisów 
koranu, ołynyć się, zaś żone ob 
stąpią zebrane niewiasty. pra- 
gnac krzykiem wykrętną mową 
wvmóc na niej zeznanie, czy 
ją dziewicą, N% 


z mim więcej mieć do czynienia. 

— Ty przynosisz mi nieszczęście! 
— wybuchnął pewnego razu Tonio. 
gdy zaczęło coraz bardziej brako- 
wać pieniędzy w ich gospodar: 
stwie. Ty i twój stary! 

— Ależ przecież są pieniądze — 
powiedziała Anna, — żeby go udo 
bruchać, — Patrz — dodała po 
chwili. — wyjmując z szuflady ksią 
żeczkę oszezędnościową. 

— Tak, ale potrzeba jego podpi- 
su — rzekł Tonio, po przeglądnię- 
ciu książeczki. 

— Spróbujmy... Chadź Iwonie — 
powiedział, podszedlszy do starego 
i klepiąc go przyjacielsko po ramie 
niu. — Ty jesteś dobry chlop! Po- 
lóż tutaj swój podpis, Ty wiesz 
przecież, że jesteś Iwon Duran, 
prawda? No, podpisz. I-w-0-n syla- 
bizował, wtykając mu pióro do rę- 
ki. Iwon wziął książeczkę i schował 
ją do kieszeni, 

— Ależ — zawołał Tonio ze 
śmicchem — starając się rozśmie- 
szyć starego, — Nie trzeba chować 
tylko podpisać! 

I Anna przyklęknęła przed Iwo- 
nem i łasząc się do niego, prosiła: 
— Podpisz swoje nazwiska. To dla 
twej Anny. Przecież składałeś to 


dla twej Anny. 


Ale Iwon patrzył osłupiałym 
wzrokiem przed siebie i nie słuchał 
wezwania. Wtedy Tonio przysko- 
czył do niego i zaczął mu grozić 
obiciem, jeśli w tej chwili nie od- 
da książeczki. 

Iwon powstal i prostująć swoją 


s a o NN 


ale go nie bylo tam. Przepił go tak 
że w Szynku. 
Lecz Iwon zwrócił się tylko ku 


Erotyczne ankiety 


Zwodnicza kobieta — 
Mężczyzna z powo» 
dzeniem 
W Paryżu panuje nagminnie epi 
demja ankiet. Jedna z ankiet zosta 
ła rozpisana na temat w jakim wie 
ku kobieta jest najbardziej uwodzi- 
cielska. Odpowiedzi posypały się, 
jak z rogu obfitości. Pomiędzy na 
desłanemi jednakże na uwagę” za- 
sługuje odpowiedź znanego roman- 
sisty francuskiego, Arcelego Vivux. 
Powiąda on, że najniebezpieczniej- 
szemi pod tym względem są kobie- 
ty w wieku lat 18, Mają coprawda 
niezawsze dostateczną ilość rozu- 
mu, lecz za to prawie z reguły dy- 
sponują urodą i urokiem młodości 
który dziś powszechnie zastępuje 
mężczyznom takie walory, jak cy- 
stynkcja, znajomość Życia i form 
towarzyskich, któremi znów rozpo 

rządzają kobiety starsze. 

Pytanie drugie ankiety brzmiało: 
jaki jest typ mężczyzny, cieszące- 
go się największem powodzeniem 
Znany londyński właściciel „Waren 
hauzu™ odpowiedział, że najwięk- 
szem powodzeniem cieszy się męż- 
czyzna taktowny, posiadający zna- 
jomość tudzi, umiejący się przysto- 
sować do okoliczności i godnie zna 
leżć w każdej sytuacji. Sporządza 
on nawet tablicę w ilu procentach 
powinien każdy mężczyzna być 
energicznym. zdecvdowanym. posia 
dać wytknięty cel, fantazję, humor 
ambicie i ufność we własne siły, a 
wszystko tn czyni w tem dziwacz- 
nym zestawieniu, ry sumie 95 proc. 
Resztą została pewnie pozostawio- 
na na rzecz szczęścia, które w tej 
kwestii posiada przecież również 
niejakie znaczenie, 
DEFESA STRES ZPOW ZEE 
stępnie zwracaja się kumy de 
matki. vinszujac jej głośno eðr 
ki. tak doskonałe ustrzeżomej i 
wychowanej, Po kapieli wraca 
małżonek dó swei oblubieniey 
i pozostaje z nią przez %rzy 
dni. w czasie których matka 
małżonka obsługuje młodą pa- 
rę i przynosi do jej pokoju pe- 
żywienie 

Przez trzy dni trwa neczta we 
selna przy stałym akompanja- _ 
mencie muzyki, ustawionej 
nod oknami młodej pary. 

O świcie trzeciego dnia 
muezzin wezwie wierrych na 
modlitwe: 

— Jest tylko Bóg 
met, jega Mob O R A 


i Maho- 


IWA A oi) wór postać, 
pięście, zrobił krok naprzód, tak, 
że Tonio cofnął się przerażony, 
mruknąwszy pod nosem: 

— To się zrobi jutro.., 

Ale gdy dni mijały za A a 
Iwon nie oddawał książeczki, ror- 
pętało się prawdziwe piekło w cha 
cie. Tonio coraz częściej bił Annę, 
wysprzedawał wszystko, co było w 
domu i upijał się dotąd, dopóki ee 
była sprzedać. 

Po pijanemu przyskakiwał de 
Iwona wrzeszcząc: — Dawaj ksią- 
żeczkę, dawaj zaraz. — Potem 
klął Annę na czem świat stoi i nie 
szczędził jej razów, aż pewnego 
razu zabrakło Jej cierpliwości: Ska 
czyła do niego i wykrzyknęła: 

— To na to przepiłowałeś deski 
żebyś mnie bił teraz, ty łotrze? 

Na te słowa Iwon zerwał się, Sta 
nął przed obojgiem i zmierzył ich 
takim wzrokiem, że aż się zatrzęśli 
z przerażenia. 

Tonio zawołał: — On 
Rozumie coś powiedziała!... 


zacisnąwszy 


rozumiet 


Sięgnął 
do buta, gdzie zwykle nosił nóż. 


drzwiom i wyszedł z chaty. 

Udał się do starego przyjaciela 
Maubeuge, wyciągnął tam ukrytą 
barkę i jak dawniej codziennie wy 
jeżdżał na morze. : 

— Jak długo oni meczą się ze 86 
bą razem — powiedział do sweg 
przyjaciela — nie potrzebuję innej 
zemsty nad nimi 


22.11. 
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Narady związków włókniarzy 


Piekarze spekulują Jakie stanowisko zajmą robofnicy na juńrzej- 
szej konferencji z przemysłowcami 


mimo, iż zwyżka nie 
została zatwierdzona 


Po uchwaleniu przez komisję cen 
nikową zwyżki cen na pieczywo, mi 
mmo, iż uchwała ta wymaga akcep- 
tu ze strony magistratu i urzędu 
wojewódzkiego, już w dniu wczo- 
rajszym piekarze pobierali wyższe 
ceny. 

Ponieważ pobieranie cen wyż- 
szych od maksymalnych nie znajdu 
je usprawiedliwienia, władze admi 
nistracyjne _zarządziły kontrolę 
piekarń i sporządzono kilka proto 
kułów. (a) 


Opłaty na rzecz F. B. 


bedą jeszcze miesiąc 
pobierane 


Jak nas informują, wygasający 
z dniem 1 marca r. b. termin roz- 
porządzenia o pobieraniu opłat na 
rzecz funduszu bezrobocia od różne 
go redzaju zabaw publicznych, od 
kwitów siedzenia po północy w lo- 
kalach i t. d, ma zostać obetnie 
przedłużony w drodze specjalnego 
zarządzenia na przeciąg jednego 
miesiąca t, j. do dnia 1 kwietnia rb, 


w dniu 1 kwietnia r, b, 


Podpisy pon adresem 


dla p. wo. Jaszczołta 


Komitet pożegnania p. wojt- 
wody Jaszczołta komunikuje, 
że organizacje, które nie otrzy- 
mały dotychczas zawiadomień 
o możności złożenia podpisów 
pod adres dla wojewody Jasz- 
czołta, mogą składać do adresu 
podpisy pod pieczątką na blan- 
kietach brystolu cienkiego, wy- 
miaru 41x27 cm. w radzie miej- 
skiej, lub w izbie przemysłowo- 
handlowej, Szczegółowych in: 
formacji udziela sie na miejscu 
Tub telefonicznie. 


Wagony z łazienkami 


Na zamówienie towarzystwa wa- 
gonów sypialnych fabryki nasze 
mają zbudować nowy typ wago- 
nów sypialnych, Które mają być 
zaopatrzone w przedziały łazienko 
we, 


Nocne dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące apteki: Sukc. K, Leinwebera 
(Flac Wolności 2); Suke. J. Hart- 
mana (Młynarska 1); W. Danielec- 
kiego (Piotrkowska 127); A. Perel 
mara (Cegielniana 32); J, Cyme- 
ra (Wólczańska 37); Suke. F, Wójł- 
cieckiego (Napiórkowskiego 27). 
TEZY Ba FZ ZZOZ ZE CZEKA 


ZŁ STOW. WŁAŚCICIELI NOWO 
WYBUDOWANYCH DOMÓW. 
Jak nas informują, na zapowie- 

dziane przez zarząd ogólne zebra- 

nie właścicieli nowowybudowanych 

w okresie powojennym domów, od- 

być się mające w nadchodzącą nie- 

dzielę, dnia 26 lutego r. b. w Sali 
zwiazku handlowców (Piotrkcwska 

108) o godz. 3.30 po poł., przybędą 

liczni delegaci pokrewnych stowa- 

rzyszeń z całego województwa łódz 
kiego, a m. in, reprezentanci miast: 

Zgierza, Pabjanie, Koła, Częstocho 

wy etc. Stowarzyszenie nowowybu 

dowanych domów w Kaliszu repre- 

zentować będą: poseł na sejni p. 

Ulrych, oraz prezes stow. p. Stan- 

kiewicz, A 
Ze względu na to, że na zebrania 

tem omawiane będą ważne i aktu- 

alne sprawy w związku z krytycz- 
nym stanem finansowym właścicie 

li nowych budynków, obecność ich 

na zebraniu jest konieczna w inte- 

resie własnym. 

Wszelkich informacji udziela se- 
kietarjat stowarzyszenia przy ul. 
Przejazd 19, czynny od 3 rano do 
6 po poł. bez przerwy, 


Pozostaje to w związku z uchwa- drugiej zaś, aby oświadczyć, że 
long ustawą o funduszu pracy, któ akcję o umowę zbiorową pro- 
ra wprowadzona zostaje w życie | wadzą wspólnie wszystkie org» 


Wyznaczona na nadchodzący 
czwartuk konferencja między 
czterema związkami przemy- 
słowców a związkami „Pracy“ i 
Ch. D, w sprawie zawarcia ü- 
mowy zbiorowej w łódzkim 
przemyśle textylnym, nie prze- 
staje być tematem  glównych 
zainteresowań w org” izacjach 
robotniczych. 

Niezaproszenie na tę konfe- 
rencję najpoważniejszego związ 
ku klasowego, reprezentującego 


największą liczbę  włókniarzy, 

postawiło 

pozostałe związki w kłopotli- 
wej sytuacji, 

tembardziej, że 


wszelkie akcje i wystąpienia 
przeprowadzane były w ścisłem 
porozumieniu z kląsowcami. 


W związkach klasowych pa- | ****vvvvv 


nuje 

pogląd, że zaproszone związki 

winny bez..zględnie stawić się 

do związku wielkiego przemy- 
słu na konferencje. 

aby z jednej strony wysłuchać 

propozycji przemysłowców, č 


nizacje robotnicze w Łodzi. 
Związek klasowy jest prze- 
świadczony, że pierwsza kon- 
ferencja z przemysłowcami wy- 
każe istotną 
tendencję, jaka kierował się 


przemysł, 
przyjmując propozycig trzech 
związków robotniczych i odrzu- 
cając wniosek związku klaso- 
wego. 

Nie ulega dla tego zwiazku 
żadnej kwestji,, iż przemysłowi 
chodzi 
o rozproszenie sił zorganizowa- 

nego proletarjatu, 

Klasowcy, jak się dowiaduje- 
my, 
nie usłąpią z wysuniętego w piś 
mie do przemysłowców  żąda- 
nia zawarcia umowy r° warun- 

kach z 1928 roku. 

Na tem samem stanowisku 


dotychczas |stoją pozostałe zwiazki i dlate- 


go nie należy spodziewać się, 

aby „konferencja czwartkowa 

przyniosła jakieś niespodzianki. 
PPĘTYPTYEPEPER 
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Obrady komitetu wykonawcze- 


go klasoweów odbędą się w 
dniu dzisiejszym. 
Będą one dotyczyć spraw 


związanych z dalszą taktyką te- 
go związku oraz skoordynow4- 
niem akcji na terenie łódzkiego 
okręgu przemysłowego. 

Jak się ponadto dowiaduje- 
my, niezwłocznie po posiedze- 
niu komitetu wykonawczego od 
będzie się 

wspólna narada ws”vstkich 
związków robotniczych Łodzi, 
celem zajęcia stanowiska do 
całej akcji, a przedewszystkiem 
c:lem ustalenia stanowiska 
związków „Práca“ i Ch. D. na 
jutrzejszej konferencji z prze- 
mysłowcami. 

Onegdaj wieczorem odbyły 
sie poufne narady w zwiazkach 
„Praca“ i Ch. D. na ten sam 
temat. ZZZ. odbedzie naradę 
w dniu dzisiejszym. 

Należy zaznaczyć, że konfe- 
rencja ZZZ. z przemysłowcami 
odbyć się miała w dniu wczo- 
rajszym. Naskutek jednak de- 
peszy posła Gardeckiego do 
Związku przemysłu wielkiego w 
państwie polskiem, konferen- 
cja odroczona została do czwart 
ku, tak, że wezmą w niej u- 
dział wszystkie organizacje ro- 
botnicze, za wyjątkiem nieza- 
proszonego związku klasowego. 


(g) 


Ruńa beda wycofane 


jeśli kierowca nie wylegitymuje się kwitem podatkowym 


Jak wiadomo, w dniu 16 mar 
ca r. b, wchodzą w życie nowe 
przepisy, dotyczące ruchu sa- 
mochodowego w Polsce. Przepi 
sy te zmieniają szereg dotąd o- 
bowiązujących praw i z tego. 
względu zasługują na większą 
uwagę. 


Nowe przepisy powiększają 
dotychczas dopuszczalna szyb- 
kość jazdy autobusów z 40 na 
60 kilometrów na godzinę, prze- 
dłużają okres ważmości praw 
jazdy z trzech lat — beztermi- 


z 


Wiec końłiomiarzy 


Z ¿brani 


Zapowiedziana na dzień wczo- 
rajszy druga konferencja w spra- 
wie strejku w przemyśle pończo- 
Szniczym, nie doszła do skutku 
z powodu wyjazdu inspektora pra- 
cy, Wojtkiewicza, do Kalisza. 

Zgodnie z uchwałami  strejku- 


jących, strejk zostat w dniu wczo- | 


rajszym obostrzony i z fabryk wy- 
cofano nietylko obsługę pomocni- 
czą, ale nawet dozorców. 

W godzinach rannych odbył się 
wiec kottoniarzy w lokalu kina 
oświatowego. 


Sklepy po godzinie 19 


mogą sprzedawać owoce i napoje gazowe 


Ostatnio kolportowana była 
uporczywa pogłoska, iż kupiee- 
two otrzymać może pozwolenie 


na przedłużenie godzin asy | 


do godziny 9-ej wiecz. za opła 
tą 2 złotych. złożoną w magi- 
stracie m, Łodzi. Wiadomość tę 
podały nawet niektóre pisma 
łódzkie, w związku z czem W 
dniu wczorajszym ukazało się 
sprostowanie urzędu przemysło- 
wego I instancji przy magistra- 
cie łódzkim. stw'erdzajace, że 
ustalenie godzin handlu należy 
do kompetencji starostwa grodz 


w kinie Oświatowem postanowili 
kontynuować strejk do zwycięstwa 


kiego. a nie magistratu. 


nowo, natomiast skracają waż- 
ność dowodów rejestracyjnych 
z 3 lat do jednego roku (dla 
samochodów prywatnych). 
Charakterystyczną inowacją, 
wprowadzoną przez nowe prze- 
pisy o ruchu samochodów. jest 
to, iż każdy automobilista zannu- 
szony będzie oprócz karty reje- 
straeyjnej posiadać stalę przy 
sobie kartę podatkową z adno- 
tacją uiszczenia podatku, wv- 
znaczonego na fundusz drogo- 
wy. W wypadku stwierdzenia, 
iż szoferzy nie posiadają kastv 


Zebrani postanowili _ kontynuo- 
wać strejk i nie ustąpić ze swego 
pierwotnego Stanowiska, nawet, 
gdyby strejk się miał przeciągnąć 
na dłuższy czas, 


Jeśli chodzi o zatarg w przemy- 
śle aleksandrowskim, to  pończo- 
sznicy wyrazili onegdaj zgodę na 
odbycie jeszcze jednej konferencji 
z przemysłowcami w dniu dzisiej 
szym w magistracie. Jak wiadomo, 
w Aleksandrowie obniżono płace 
o 25 proc. 


Jedna 
z 4 1cji reporterskich zwróci- 
fa s.e do referatu porządku pw 
blicznego przy starostwie, skąd 
otrzymała poniższe wyjaśnie- 
nia. 

Aby uzyskać prawo otwiera- 
nia sklepu po rodzinie 7 wiecz. 
należy przedsławić patent, na 
którym wyszczególnione jest 
że przedsięjjorstwo zajmuje się 
sprzedażą towarów kolonjal- 
nych. owoców. słodyczy i wody 
sodowej, oraz wpłacić 2 złote 
tytułem opłaty miejskiej 


Z Z O, O A A WZ ZA OJ O Z Z A Z Z Z, 


podatkowej — pojazdy ich 2v- 
staną wycofane z ruchu. 

Niezwykle doniosłą inowacja 
jest również zmiana systemu t- 
gzaminacyjnego szoferów. W 
myśl nowych przepisów, €gza- 
miny szoferskie przeprowadzać 
będą automobilkluby, a nie wł» 
dze administracyjne, jak to by- 
ło dotychczas. W skład komisji 
egzaminacyjnej przy automa- 
bilklubie wejdzie m. in. przed. 
stawieiel władzy administracy j- 
nej. 

Naogół nowe przepisy nie zo- 
stały przychylnie przyjęte przez 
ogół szoferski. Wiele niezado- 
wolenia budzi zwłaszcza prze- 
pis, dotyczący przymusu wyle- 
gitymowania się z opłacenia po- 
datku drogowego pod groźbą 
eofnięcia karty rejestracyjnej i 
wycofania samochodu z ruchu. 
Niezadowolenie to poteguje się 
tembardziej, że zarówno właści- 
ciele autobusów, jak į taksówek 
nie uważają walki o obniżenie 
podatku drogowego i zmianę sy 
stemu jego poboru, za skońezn- 
ną. — 


JECOROL 


mag. A. BUKOWSKIEGO 


zawierający czynniki witaminowe 


leczy : 


KRZYWICĘ 
POWIĘKSZENIE 
GRUCZOŁÓW 

I OGóLNE OSŁABIENIE 


Wystrzegać się bezwartościowych 
namiastek i naśladowniotw. 


Przy sfoliku 
hrińge owym 
zasiądą posłowie 
i ministrowiąa 


W nadchodzącą sobotę, dn. 25 
b m. urządzony zostaje w salach 
ogniska garnizonowego przy ul. 
Leszno 9, staraniem łódzkiego okrę 
gowego koła „czwartaków* dan- 
cing bridge. Na uroczystość powyż 
szą, prócz midjscowych przedstawi 
cieli wladz, zapowiedzieli swój 
przyjazd wicemarszałek sejmu dr. 
Polakiewicz oraz szereg posłów. 
Ponadto spodziewany jest przy= 
jazd b. „czwartaków** min. spr. 
wewnętrznych p. Pierackiego oraz 
ministra przemysłu i handlu p. Za- 
rzyckiego. (a) 


Komunikat 


Tablica poległych 
uczniów „Uczelni“ 


19 marca r. b. w gmachu państw. 
gimnazjum im. M, Kopernika (daw 
niej „Uczelnia*) w Łodzi odbędzie 
się- uroczystość odsłonięcia tablicy 
pamiątkowej z nazwiskami byłych 
uczniów tego gimnazjum, pole- 
głych w walce o niepodległość 
Polski w latach 1914 — 20. 

W celu zebrania bliższych infor. 
macji o poległych, prosimy rodziny 
i znajomych o łaskawe podanie 
swoich adresów lub nadesłanie 
ewentualnych danych _ dyrekcji 
państw. gimnazjum im. M. Koperni 
ka w Łodzi, ul. Śródmiejska 41. 


Diczyfy 


PALESTYNA W OGNIU. 

Dziś o godz, 9 wiecz. odbędzie 
się w  filharmonji zapowiedziany 
odczyt słynnego literata, publicy- 
sty i poety Uri Cwi Griinberga na 
temat: „Palestyna w ogniu* Zna- 
komity przywódca sjonistów - re 
wizjonistów poruszy ostatnie Z» 
gadnienia z Życia żydów w Pale- 
stynie. Odczyt wywołał duże zain- 
teresowanie. 


CZEMEP 


prosta opowieść 
miłości ojca do syna... 


realizacji 
King Vidora 
w wykonaniu 
Wallace'a Beery 
i 7-ioletniego 


Jackie Coopera 
Wkrótce Casinc 


2211. — „GŁOS PORANNY” — 1933 


W dniu 21 bm. zmarła po długich i 


* 
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MET 


ciężkich cierpieniach nasza nieodżałowana 


a. IDA DOBRANICKA 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu przedpogrzebowego nastąpi dziś, w Środę, 
o godz. 1 po poł., o czem zawiadamia stroskana 


Uprasza się o nieskładanie kondolencji. 


RODZINA 


Budowa fanich „drewniaków” 


popierana będzie przez rząd bardzo energicznie 


Jak się dowiadujemy, w naj- 
bliższych dniach zwołane 70- 
stanie 
posiedzenie komitetu rozbudo- 
wy m. Łodzi. Posiedzenie wy- 
znaczone zostanie w związku 
z zarządzeniami, jakie w tych 
dniach wpłynęły do urzędu wo- 
jewódzkiego i magistratu z mi- 
nisterstwa spraw wewnętrznych 
i ministerstwa skarbu, a doty- 
czącemi sprawy rozpoczęcia bu 
dowy tanich domków drewnia- 
nych na terenie Łodzi i woje- 

wództwa łódzkiego. 

Akcja finansowania budow- 
nietwa mieszkaniowego, jest 
jak wiadomo, prowadzona rox 
rocznie przez Bank Gospodar- 
stwa Krajowego z funduszów 
na ten cel przeznaczonych przez 
rząd, 

W roku 1932 była ona ogra- 
niczona do szczupłych stosun- 
kowo środków i nie osiągnęła 
uawet 50 proc. rozmiarów akcji 
z 1931 roku. 

Rząd do tej pory nie był w 
stanie wyasygnować żadnych 
dotacji na ten cel, mimo, iż w 
ub. roku na popieranie bu- 
downictwa mieszkaniowego ze 
szezególnem uwzględnieniem bu 
dowy domków drewnianych 
wydano ogółem 5 miljonów zł. 

Jak dalece akcja w tym kie- 
runku była i jest celowa, świad- 
€zy fakt. że rozpisana specjal- 
nie 
ankieta wykazała zapotrzebowa 
nie na cele budownictwa drew* 
uiaków w około 300 miastach 

na 42 miljony złotych. 

Jak wspomnieliśmy już, dota- 
cje ograniczono w roku 1932 
do 5 miljonów i 38 miast. 

Finansowane budowle przy- 
czyniły się w dużej mierze do 
złagodzenia głodu mieszkanio- 
wego, albowiem dostarczyły łą- 
cznie 5.101 izb. Domów wybu: 
dowano 862, 

Z zarządzeń nadesłanych do 
Łodzi przez ministerstwa wyni- 
ka, że z tytułu akcji kredytowo 
- budowlanej na rok bieżący 
rząd postanowił w dalszym cią- 
gu kontynuować rozpoczętą bu 
dowę tanich domków, 


. o m a 


SILNE MROZY 
nawiedziły kraj. Liczne przeziębie 
nia, katary, opierzchnięcia rąk i 
warg i najgorsze zło, grypu towa- 
rzyszą zwykle zimie, 

(Trzeba więc być w pogotowiu 
i uzupełnić w porę swą apteczkę 
domową, aby móc zwalczać ener- 
gicznie pierwsze zaraz objawy prze 
ziębienia lub grypy. Tabletki Aspi- 
rin nie zawodzą w takich razach, 
nie powinno ich zatem zabraknąć 
w żadnym domu, 

Dobrze, oczywiście. hyłohy zasto 
sować odrazu środki zapobiegaw- 
cze przeciwko chorobom z przezię- 
bienia, dezynfekując g:untownie 
jama ustną i gardzielową, gdyż 
właśnie z tego miejsca przenikają 
zarazki do ustroju. Do tego celu 
nadają się doskonale pastylki Fan- 
flavin, smaczne, nieszkodliwe dla 
żołądka a także niedrażniące zupeł- 
nie błon śluzowych, 


M 


asygnując na ten cel sumę ezte- 
rokrotnie większą, niż w roku 
ub., t. j. 20 miljonów złotych. 

O rozmiarach kredytów dla 
Łodzi i województwa zadecydu- 
je ilość zgłoszonych podań, a 
więc faktyczne zapotrzebowa- 
nie. Władze nadzorcze podkre- 
śliły w zarządzeniu, że komitet 
rozbudowy może przyznawać 
pożyczki jedvnie i wyłącznie 
na drewniaki, przyczem pierw- 
szeństwo powinni mieć nrywat- 
ni petenci. 


Pozatem ministerstwa zarzą- 
dziły poczynienie jaknajwięk- 
szych x 
ułatwień dla osób, a które pra- 
gna budować z funduszów Ban- 
ku Gospodarstwa Krajowego. 

Polecono więc magistratowi 
obniżenie opłat od zezwoleń na 
budowę drewniaków, szybkie 
załatwianie tych podań oraz 
obniżenie opłat za przyłączenie 
domków drewnianych do ogól 
no - miejskiej sieci kanalizacyj- 
nej. (g) 


Już do nabycia 


we wszystkich księgarniach łódzkich oraz MMMmmm 
w Administracji „Głosu Porannego“ (Piotrkowska 70) 


zbiór feljetonów red. Gustawa Wassercuga (gtk) 


pod tytułem 


Obrady związku miast 


nad ustawami, znajdującemi się na warsztacie 
sejmu 


W dniu dzisiejszym wyjeżdżają 
do Warszawy prezydent Ziemięcki, 
wiceprezydent Rapalski i ławnik 
Joel, którzy wezmą udział w po- 
siedzeniu komitetu wykonawczego 
związku miast polskich, Posiedze- 
nie to zostało doraźne zwołane, 
celem zajęcia stanowiska w stosun: 
ku do kilku bieżących zagadnień i 
spraw, znajdujących się na warszta 
cie sejmu, a dotyczących m. in. i 
samorządów. 


Na porządku dziennym egzeku- 
tywy zw. miast znajdują się nastę 


„MENAŻERJA LUDZKA” 


CENA ZŁ. 3.— 


CENA ZŁ. 2— 


Nasza fala zaśranicą 


Radjo jest znakomitym propagatorem polskości 


Fale radjowe, dla których niema 
przeszkód cząsu i przestrzeni ani 
słupów granicznych, stały się nie: 
zmiernie ważnym czynnikiem pro- 
pagandowyni, zwłaszcza na tere- 
nie międzynarodowym. Z chwilą, 
gdy radjofonja polska uruchomiła 
centralną rozgłośnię o dużej mocy, 
obecnie jeszcze największą w Euro 
pie, propagandowe walory radja 
zwiększyły się niezmiernie. Skupi- 
ska emigracji polskiej rozrzucone 
no całej Europie, zyskały stały 
łącznik z ojczystym krajem, zyska- 
ły potężne oparcie i broń przeciw 
wynarodowieniu. 

Niemniej ważnem zagadnieniem 
stała się akcja propagandowa na 
terenie zagranicznym przez transmi 
towanie koncertów polskich zagra- 
nicę oraz nadawanie specjalnych 
odczytów w językach obcych o Pol 
sce, jej historji i twórczej pracy. 
Międzypaństwowa wymtana koncer 
tów zainicjowana swego Czasu 
przez radjofonję polską, wydała 
wspaniałe wyniki, Dzięki tym trans 
misiom, muzyczna twórczość polska 
stała się dostępną dla dziesiątków 
mi:jonów zagranicznych  radjosłu- 
chaczy europejskich, a nawet ra- 
djosłuchaczy z drugiej półkuli, Cy- 
kle odczytów, nadawane w języ- 
kach: angielskim, niemieckim, frar 
cnskim, rosyjskim, esperanckim, a 
nawet greckim, oddają też olorzy- 
mie tsłuei. 

Jednym z niezmiernie ważnych 
fragmen ćw propagandowej akcji 
radja na terenie zagranicznym jest 
„katow'cka skrzynka pocziówa”, 
zrzeszająca setki tysięcy radi» 'u- 
chaczów całego świata, którzy 


przez słuchanie tej skrzynki stają 
się przyjaciółmi Polski. Pozatem w 
radjofonji utari się zwyczaj, że w 
dniu święta narodowego zaprzyjaź 
nione rozgłośnie nadają audycje, 
poświęcone danemu państwu. 
ciągu ostatnich kilku łat setki ta- 
kich audycji, poświęconych Polsce 
nadały rozgłośnie europejskie. 
Ostatnio wysunięto projekt orga 
nizowania odczytów wymiennych. 
Dzięki tej inicjatywie radjosłucha- 
cze zagraniczni usłyszą za pośred- 
nictwem swoich rodzinnych foz- 
głośni szereg odczytów  poświęco- 
nych Polsce, Ze swej strony radjo- 
fonja polska w drodze rewanżu na- 
dawać będzie odczyty, poświęcone 


obcym krajom. W sprawie tej toczą 
się obecnie pertraktacje z kilkoma 
broadcasiingami zagranicznymi, 

W ostatnich latach zacieśniły się 
specjalnie węzły między radjofonją 


W |polską, a czechosłowacką. Rozgłoś 


nie czechosłowackie w ciągu ostat- 
nich trzech lat nadały ogółem aż 
246 audycji muzycznych polskich 
i 59 odczytów, poświęconych za- 
gadnieniom Polski, 

Ten krótki przegląd akcji propa- 
gandowej radja na terenie zagra- 
nicznym wskazuje, jak ważnym 
czynnikiem w tej dziedzinie jest fa- 
la radjowa, która łatwo dociera 
[eree nie bacząc na różnice po 
(r) 


lityczne oraz granice państw. 


Od 1 stycznia r. b. obowiązuje 


15 proe. zniżka komornego w domach Z.U.P.U. 


Donosiliśmy przed paru dniami, 
że decyzją Komisarza rządowego 
zakładu ubezpieczeń pracowników 
umysłowych w Warszawie p. Na- 
koniecznikoffa, komorne w miesz- 
kaniach kolonji ZUPU, zostanie Z 
dniem 1 marca r. b. obniżone o 15 
proc. Jak się obecnie dowiadujemy, 
delegacja lokatorów domów w War 
szawie i Łodzi, należących do 
ZUPU złożyła memoriały ministro- 
wi Hubickiemu i komisarzowi Na- 
koniecznikoffowi, domagając się 


4049902491904949490909999009P 
$kładaj odzież 
i bieliznę dla 
bezrobolnych 


aby obniżka komornego została po 
większona. W memorjale podkre- 
ślono z naciskiem, Że 35 proc. 
obniżka czynszu jest konieczna dla 
doprowadzenia do normalnego sta- 
nu stopy życiowej lokat, domów 
ZUPU, prosząc jednocześnie o 10, 
aby obniżka obowiązywała wstecz. 


pujące sprawy: Sprawa funduszu 
pracy, odmiastowienia wymiaru i 
poboru podatków od nieruchomości 
i od lokali, sprawa unormowania 
kosztów leczenia i opieki społecz- 
nej w miastach oraz sprawa uchwa 
lonej już przez izbę ustawy samo- 
rządowej. 


„Ponielec” w szkołach 


W środę, dnia 1 marca T, b. z ra- 
cji przypadającego w tym dniu „Po 
rielca” i rozpoczęcia postu ucznio 
wie szkół powszechnych, średnich 
i seminarjów nauczycielskich zwol 
nieni zostają od zajęć w Szkołąch 
i biorą udział w nabożeństwie, (a) 


BRZKONKURENCYJNY 
REPERTUAR FILMOWY 


Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL” 
„BOCZNA ULICA“ 


s czarującą IRENE DUNN 
IJohn BOLES 


Szatan ZaZdrości 


Talulla Bankhead—Gary Gagpar 


„TEODOLJA-SEWASTOPOL" 


Film rosyjski z GEORGEM 


BANKROFTEM oraz posę- 
gową MIRIAM HOPKINS 


„łocha! mnie dziś” 


z bohaterką „Parady Mi- 
łości” JEANETTA MAC 
DONALD i niezapomnianym 
„Pieśniarsem Paryża" 

Mauricem CHEVALIEREM 


oraz te wszystkie, ktdre cechu- 

je wybitny artyzm w pomyśle, 

reżyserji i pięknej oprawie mu- 
zycznej 
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Niezawodne Środki 
na łupież! 
Jnsttłut de Beauté 
Leoma 
$ 
$ 


6-go Sierpnia Nr. 3,, 
Il piętro, front. Tel. 204-91 


Usuwanie piegów, wągrów 
i zmarszczek — Raejonalny 
masaż twarzy. — Fachowe 
wskazówki w dziedzinie 
— pielęgnowania cery. — 


Z oświadczeń, jakie delegacja 0%9%0099%00959990909990090 


uzyskała od czynników  miarodaj- 
nych wynika, że obniżka nie wynie 
sie więcej ponad 15 proc. 
jednak, że zredukowany 
będzie obliczany wstecz, 

jąc od 1 stycznia r. b, 


czynsz 
poczyna- 


Stanowisko swe min. pracy m0- | Romanowej Maliniak 
tywuje tem, że od tej daty zniżono |kwiatów na grób 
również odsetki pobierane od Kre-|monowa Urbach zł, 5.— 


dytów budowlanych przez BGK., 


Ofiary 


z tem|złożone w administracji 


„Głosu Porannego" 


Dla uczczenia nieodżałowanej 
długoletniej przyjaciółki b. p. 
zamiast 
składa Szy 
do 
|uznania redakcji. 


zd.Il— „GŁOS PORANNY” — 1933 


lofatki 


Z okazji 15-lecia czerwonej ar- 
mji ukaże się szereg książek, m. 
in „Burza“ Nowikowa - Priboja, 
„Marynarze” — Tarpana, „Jeniec”* 
— Waszencewa, „Batko Bodżea- 
kọ‘ — Garnicza, dalej zbiorek n- 
tworów pisarzy — weteranów woj- 
ny domowej i polsko sowieckiej, a 
także almanach poetów - żołnierzy 
garnizonu moskiewskiego, 

s s z 

Najbliższą premierą teatru Miej- 
skiego w Krakowie będzie farsa 
Magdaleny Samozwaniec pt. „Pa 
nowie nie lubią miłości”, w reżyse. 
rji Józefa Karbowskiego, 

* 


W wieku lat 45 zmarł w Londy- 
nie znany rysownik - karykaturzy 
sta Pat O'Sulivan, jeden z pierw 
szych twórców filmu rysunkowego. 
Stworzył on popularny typ „kotka 
Felixa”, poprzednika znakomitej 
późniejszej myszk: Mickey. 


Znany aoc J. Stiekłow 
(Nachamkes) napisał w  czasopiś- 
mie „Inostrannaja Kniga” krytykę 
monogratji czeskiego uczonego 
Plitznera o Bakuninie, Stiekłow 
przy tej okazji zachwyca się warun 
kami pracy uczonych europejskich, 
warunkami, „o jakich uczony 80- 
wiecki nie może nawet marzyć”, 

„Prawda ostro atakuje Stiekło- 
wa za to oświadczenie, nazywając 
go „apologeta kapitalizmu”, zarzu- 
cając mu oraz odpowiedzialnenu 
redaktorowi czasopismą „Inostran- 
naja Kniga” Akselrodowi, że „ta- 
kim językiem mówia o kapitaliźmie 
tylko biali emigranci". 


$ 
Donoszą z Hollywood, że w wy- 
twórni Paramountu realizowany 


jest ohecnie nowy film z Marleną 
Dietrich p. t. „The Song of Songs” 
w reżyserji Mamuliana, realizatora 
filmu „Dr, Jekyll i Mr. Hyde“, Par- 
tnerami artystyki w filmie tym 83 
Fryderyk March i Ryszard Bennet. 

W. następnym filmie partnerem 
Marleny Dietrich będzie młody ak- 
tor angielski Brian Aherne, cieszą- 
cy się dużem powodzeniem na sce 
nach londyńskich, znany również 
z filmów angielskich 

* 

W instytucie radowym w Lenin- 
grádzie założono najsilniejszą w 
świecie aparaturę do rozkładania 
atomów w drodze elektrolizy za po 
mocą prądu o wysokiem napięciu. 
Pracami kierował prof. Mysowskij. 


JUTRZEJSZY KONCERT IMRE 
UNGARA, 

Jutro przyjeżdża do Łodzi sław- 
by nidwidomy piantsta Imre Un- 
gar, którego nadzwyczajna gra 
wywiera na  słuchaczach potężne 
i niezatarte wrażenie. Imre Ungar 
cieszy się we wszystkich miastach 
gdzie tylko występuje wielkiem po: 
wodzeniem, Artysta w programie 
odtworzy dzieła: Brahmsa, Beetho- 
vena, Bela Bartok, Szopena, Lisz- 
ta i innych. Bilety po cenach po- 
pularnych sprzedaję kasa filharmo- 
nji. 

KONCERT OLI LILIT 
I W. GODIKA, 

Ola Lilit i W. Godik odnieśli w 
Ameryce niebywały sukces, Na sge- 
nie żydowskiej występowała Ola 
Lilit w sztuce p, t. „Dziewczyny 2 
Warszawy” specjalnie dla niej na- 
pisanej, Występy Lilit w tej sztu- 
ce były prawdziwą rewelacją. Na- 
stępnie została Lilit zaangażowana 
do angislskiego teatru rewjowego 
na Broadwayu, Prasa żydowską i an 
gielska przyjęła występy znakomi- 
tej artystki z wielkiem uznaniem. 
W Łodzi koncert Oli Lilit i Godi- 
ka odbędzie się w filharm. w nad- 
chodzący piątek, dnia 24 b. m. 
o godz, 9-ej wicca W programie 
wiele nowych oryginalnych nume- 
rów z repertuaru ulubionych arty- 
stów, 


Z estrady koncertowej 


Jubileusz prof. 


W wspólczesnem życiu artystycz 
nem muzyka odgrywa rolę pierw- 
szorzędną i jest bezsprzecznie, obok 
literatury, najpopularniejszą gałę- 
zią sztuki, Nie  przemawiając 
wprost do intelektu, lecz porusza- 
jac przedewszystkiem struny uczit 
ciowe duszy ludzkiej, muzyka fest 
zrozumiałą dła wszystkich i n2} 
większe budzi zainieresowanie ogó 
łu. Głęboka tęsknota za muzyka 
przenika uajszersze warstwy sp9- 
ieczne, czego wyrazem jest dyle- 
tantyzm najdalszych kół muzycz- 
nych w Szlachetsem znaczeniu po- 


|jęty oraz nacisk, jaki się kładzie 


w wychowaniu na  wykształce- 
nie muzyczne. Niestety kryzys dzie 
jowy wyorał poważne bruzdy w tej 
glebie, a wszelkie wyczyny sporto- 
we i fizyczne pozostawiły sztuke 
muzyczną w cieniu, czyniąc niecho 
jętne szczerby w zagonach, przez 
naszą młodzież  kultywowanych. 
Przestano muzykę traktować serjo; 
stała się ona artykułem zbytku. 

Nie jest to dobrze. 

Ukechać sztukę, znaczy poznać 
ją i zbliżyć się do niej, od najmiad- 
szych lat wsłuchiwać się w jej mi- 
sterja, uczynić ją nie czemś OdeT- 
wanem od życia, a najsciślej ją z 
życiem zespołić, I dlatego iworze- 


| FZ 
nie chórów szkólnych powinna | harwoniczną, a uczynił to tak mmie | W roli głównej 


być nięodłącznym postulatem pro- | 
granu  ogólnokształczcego,  by| 
wśród warstw, które dotychczas 
stały poza nawiasem sztuki, obudzi 
ły się nowe Światy uczuć, wyłoniło 
się pragnienie muzyki nie dla pło-. 
chej muzyki, lecz ze szczerego po- 
czucia artystycznego. Pieśń jest for 
mą zasadniczą zarówno Sztuki mu 
zycznej jak i poetyckiej. Wypowia 
da się w niej każdy człowiek poje- 
dyńczy, kojarząc ją z najdrobniej- 
szą nawet okolicznością swego Ży- 
wota, korzy się przed nią i najlicz- 
niejsza gromada, Jest ona kamie- 
niem węgielnym tej świątyni, na 
której ołtarzach jaśnieją olary 
serc i uczuć wszechludzkich, Tylko 
ten naród jest silny, który kocha 
i kultywuje swoją płeśń ludową. 

Z tą myślą ukonstytuował się 
komitet i zgotował krzewicielowi 
tej pieśni, prof. I. Fajwiszysowi u- 
roczystą akademię z okazji dziesię 
cioletniej jego owocnej działalnoś- 
ci i niezmordowanej pracy w Ło- 
dzi. 

Po licznych przemówieniach na 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


ANANOZEREANDURKEZOKGALOWNNU.SZADRNUGUGADUNAGNE 


(KGWUBUZJKOJZJAJNKUNESSZNNE 


J. FajwiszySsa 


Nr, 53 


Geriiwy buchalter 


ratował skompromitowane przedsiębiorstwo 
przez wyrywanie kart z ksiąg 


W lipcu 1932 r. na skutek zarzą 
dzenia władz skarbowych kontro- 
la izby skarbowej przeprowadziła 
badania ksiąg buchalteryjnych w 


cześć jubilata nastąpił koncert, na | różnych firmach, M. in. przeprowa- 
który złóżyty się utwory Handla i| dzono w dniu 26 lipca 1932 roku 


Mendelssohna na chór i 
oraz pieśni ludowe. 


orkiestrę | kontrolę w firmie Cytter, a ponie- 


waż stwierdzono niedokładności 


Wykónsie stało na tym wysokim | kontrolerzy zabrali księgi i oddali 
poziemie, który siuchaczów wtaje- |je pod dozór sekretarzowi w izbie 
mniczonych zniewala do podziwia- | skarbowej w Łodzi p. Lewiekiemu. 


nia niestrudz. energji jaką kierow- 
nik musiał zużyć na prace przygo- 
inwawcze, które są giównym budul 
esm, stanowiącym o trwałości całej 
pracy twórczej, Koroną wykonania 


byt „Psalm 42% Mendelssohna, te- |;, 


go ostatniego mohikanina na prze- 


Następnego dnia do sekretarza 
Lewickiego zgłosi! się buchalter fir 
my Cytter, Noech vel Natan Zielo- 
nagóra (Południowa 24) i prosił © 
pozwolenie na  wynroliowanie z 
siąs kilku pozycji. Lewicki po- 
czątkowo odmówił, lecz następnie 


lemie klasycyzmu, a rozpoczynają- zgodził się i dał księgi Zielonagó- 


cego epokę romantyczną. 
Odtworzenie psalmu godne było | 
najwyższej pochwały, a podwójna 


rze który w jego obecności notował 
W pewnym momencie Lewicki 


fuga w tinale imponowała pełnią | wezwany został do innego gabine- 
brzmienia, To też rozleg! się po sa- |tu Skorzystał z tego Zielonagóra. 
li huragan oklasków i głośne obja.| Gdy po kliku minutach Lewicki 


wy zadowolenia były szczerą nagro | Wrócił, spostrzegł, 


dę, skierowana pod adresem dyry- 
genia, W solowej partji „Psalnu” 


że  huchalter 


+++ + 
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Mendelsohna wykazała p. S. Kra- | KINO-TEATR 


piwniczanka duży postęp w trakto 
waniu śpiewu. Głos miły, płynność 
i miękkość frazesu czynią jej śpiew 
nader sympatycznym. 

Trzecia część programu była po- 
święcona muzyce ludowej. Piosenki 
te przybrał prof, Fajwiszys w po- 
$ywna dla dzisiejszego ucha szatę 


jętnie, że nie zatraciły one przez 
to właściwego fell:ioru żydowskie- 
go. 
Przy fortepianie dusza zespołu 
p. Leonora Lachsówną, 

Sala filharmotji była wypełniona 


SPLENDID 


NARUTOWICZA 20. 


Dziesiąty 


Początek seansów 


po brzegi, co w dzisiejszych cza- | niedziele i święta o godz. 12-ej 


"OCorABSZÓW 


sach jest objawem nader rzadkim. 
Powodzenie obowiązuje, 

Spedziewawy Się, że niedługo 
„Szir% zaprezentuje nam iakieś wiel 
kie oratorjumt w Całości. 


r. Halpern. 


TEATR MIEJSKI 
Dziś „Pokój 17 na III piętrze”. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś „Egipska pszenica”, 


NIELUDZKI OJCIEC. 


Od dłuższego czasu małżonkowie 
Anioni i Marja Goździkowie (Woj- 
ciechowskiego 15) żyli w  niezgo- 
dzie. Częste kłótuie i bójki dopro- 
wadziły wreszcie do tego, że Goź- 
dzikowa opuściła męża, pozosta- 


„Sprawa Moniki“ grana będzie w | wiając mu 3 nieletnie małe córecz- 


Czwartek, piątek i sobotę wiecz, 


TEATR „SUALA” 
Dziś wieczorem 
ostatnie powtórzenie ,Ojca” Strind- 


ki, na utrzymanie których przysy- 
łała pieniądze z Łodzi, gdzie prze- 
bywaia od dłuższego czasu w 


bezwzględnie | <qużbie. Goździk, prowadząc hu- 


laszczy tryb życia, pieniądze te tra 


berga, jutro „Dawid Golder* z dr. cił, a dzieci nie tylko że głodził, 
Pawłem Baratowem w roli tytu- | tecz bose wypędzał z domu na mróz 


łowej, 


Koncerty podwórkowe 


znajdą się niebawem pod opieką władz 


Muzykanci podwórzowi trak- 
towani byli dotychczas, jako 
żebracy. Muzyka i śpiew uwa 
żane były tylko za środki do 
zwrócenia uwagi przechodniów 
lub lokatorów, To też władz 
policyjne nie interesowały się 
zbytnio wędrownymi muzykan 
tami. 

Obecnie sytuacja mocno się 
zmieniła. Muzykanci podwórzo- 
wi, to często osoby, posiadające 
wykształcenie zawodowe, które 
w okresie bezrobocia nie mogą 
inaczej zarobkować, Muzykan- 
tów takich traktować należy ja- 
ko zawodowców, którzy niei 


zbierają jałmużny, a szukają 


zarobku w najłatwiejszej i naj. | go ojca - 


prymitywniejszej postaci. 

W najbliższym czasie ukażą 
się przepisy porządkowe, we- 
dług których orkiestry i śpiewa 
cy podwórzowi będą mogli od- 
wiedzać posesje tylko w okre- 
ślonych godzinach. Podwórza, 
na których mieszczą się szkoły, 
zakłady lęcznicze, oraz w do- 
mach. gdzie mięszkają osoby 
chore — hędą dla muzyków 
zamknięte. Określona również 
ma być maksymalna liczba mu- 
zyków w zespołach podwórzo- 
wych. 


Wczoraj wypadek ten znów miał 
miejsce; wyrodny ojciec wypędził 
z domu na noc swe dzieci. Dzięki 
interwencji sąsiadów przybyła po- 
licja, która nakazała  Goździkowi 
przyjąć z powrotem dzieci do do- 
mu i nakarmić je. Los dziewczynek 
pozostawionych opiece nieludzkie- 
hulaki jest bardzo ciężki. 


AWANTURNICZY PIJAK. 


W dniu wczorajszym znany w To 
maszowie z częstego zaglądania do 
butelki Władysław Gaworek (Wod- 
na 43) żądał uporczywie na rynku 
od Romana Goździka (wieś Nie- 
borów pod Tomaszowem) pieniędzy 


na wódkę lub butelkę wódki, Gdy 


Goździk Żądania temu odmówił, 
rozgniewany pijak rzucił się nań 


i wydobywszy pustą flaszkę z kie- |; 


szeni, począł go nią bić po głowie. 


|Na wszczęty alarm nadbiegła po 


= wzm e a 


SYN MIMOWOLI 


(Kochanek z własnej woli) 


Czarowna komedja paryska, utkana z humoru, fantazji i charme'n. 


Role główne: urocza i wytworna 


Anna Bella 


oraa 
aschwycsjący 


Albert Prejean 
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o godzinie 4-ej po poł., w soboty, 
Aparatura Western Elestrie. 


chowa coś białego do kieszeni. Le- 
wieki przeprowadził rewizję i wy- 
ciągnął z kieszeni Zielonagóry 10 
kart wydartych z księgi buchalte- 
ryjnej, zawierających kompromitu- 
jące pozycje. 

Nazajutrz Zielonagóra dowie 
dziawszy się gdzie mieszka Lewic- 
ki, zjawił się raniutko w lego pry- 
watnem mieszkaniu, proponując 
mu 300 zł, za milczenie, Lewicki 
powiadomił swe zwierzchnie wła- 
dze, te zaś zkolei policję. 


Przeprowadzono rewizję i Zielo- 
nagórę pociągnięto do Odpowie- 
dzialności karnej. 

W dniu wczorajszym buchalter 
zasiadł na ławie oskarżonych w 54 
dzie okregowym w Łodzi. Po roz- 
poznaniu sprawy sąd wydał wyrok, 
na mocy którego 33-letni Noech 
vel Natan Zielonagóra skazany 20 
stał na 8 miesięcy więzienia oras 
200 zł. grzywny. 


+ 


Ostatnie dni! 
kochanek 


licja, która Gaworka aresztowała 
i oddała do dyspozycji władz sądo- 
wych. 


DZIECKO BEZ RODZICÓW. 

Wczoraj w godzinach  popołud- 
niowych pełniący na rynku służbę 
funkcjonarjusz policji znalazł wa- 
łęsające się dwu - trzyletnie dziec- 
ko. Chłopczyk ten pozostawiony 
był zupelnie bez opieki, zziębnięty 
i głodny wałęsał się bez celu, Dzie- 
ckiem zaopiekowała się policja i 
wdrożyła jednocześnie dochodzenie 
w kierunku odszukania lekkomyśl- 
nych względnie nieuczciwych rO. 
dziców. 


Każdemu 
Wolno 
kochać 


Każdemu wolno kochać 

| To miłości słodkie prawo 

J Bo kocha się sercem 
A każdy je ma. 
Każdemu wolno kochać 

1 A więc za miłości sprawą 

/ Niech znikają troski 

|j A radość miech trwa. 
Byle serca się dobrały 
Sen miłości wtedy śnić 
Może śmiały i nieśmiały 

j Snując cudną szczęścia nić, 
Każdemu wolno kochać 
To otuchą nas napawa 
Miłość jest łaskawa 
l warto dla niej żyć! 


GLOS SPORTOWY 


Łódź, dnia 32 lutego 


1938 r. 


Trzy mecze 
hokejowe w Łodzi 


W czwartek o godz, 20 wiece. 
odbędzie się na lodowisku ŁKS-u 
przy Al. Unji mecz hokejowy mię- 
dzy Union - Touringiem a Tryum- 
fem. Mecz ten zapowiada się h, cie 
kawie z tego względu, że zwycięzca 
jego utrzyma się w klasie A, 

Mecz hokejowy o mistrzostwo 
między Tryumfem a SKS (Łódź), 
htćry się nie odbył ubiegłej niedzie 
li, zostanie rozegrany w nadchodzą 
cą sobotę, o godz, 19-ej na lodowi- 
sku LES-u. 

Mecz towarzyski ŁKS — Union- 
Touring odbędzie się w niedzielę, 
na lodowisku ŁKS-u o godz, 10 r. 


Sezon piłkarze 
rozpoczną w marcu 


Pilkarski sezon rozpocznie się w 
Łodzi w marcu zawodami towarzy 
skiemi, przyczem już w pierwszych 
dniach marca, rozumie się o ile 
warunki terenowe na to pozwolą, 
zapawiada inaugurację sezonu dru- 
żyna Hakoah. 

Sezon spotkań mistrzowskich roz 
pocznie się prawdopodobnie w koń 
cu marca, a kalendarzyk rozgry- 
wek dla drużyn A-klasowych za 
sianie opracowany już w dniach 
najbliższych, 


Rekordowy skok 
Z. Ruuda na 84 mtr. 


Lotychezasowy rekord długości 
skoku narciarskiego wynosił 52 me 
wy. Był to, rozumie się, skok 
ustany Rekord ten ustanowił ka 
naslyjczyk Lymbourno, Obecnie 
jnak nowy rekord światowy u 
starowił słynny skoczek norweski 
Zygmunt Rund, który na skoczni 
w Villarg  (Szwajearja) uzyskał 
odległość 84 metrów. 


Mistrzostwa hokejowe 


mocno szwankują pod względem organizecy.n 


Goście zagraniczni zupe 


Bez biura prasowego. -- Polska „zgubiona“, = 


finie zawiedli 


(Od specjalnego wysłannika „Głosu Porannego") 


Praga, 18 lutego. 

Niedźwiedzią przysługę, zda 
je się, sprawią Czechosłowacji 
mistrzostwa hokejowe świala. 
O ile dotąd mieliśmy pełne u- 
znanie dla przedsiębiorczości i 
zmysłu organizacyjnego cze- 
chów, to dziś opinji tej powtó- 
rzyć w żadnym wypadku nie 
można. 

Czesi, choć mają za sobą sze- 
reg imponujących i świetnie 
zorganizowanych imprez ze zlo 
tem sokolim na czele, dziś za 
gubili się w pracach przygoto- 
wawczych i nie mogli sobie dać 
zupełnie rady. 


-æ EA o 0 O O O e 

Począlkowo wyglądało wszyst 
ko bardzo składnie. Na kilka 
dni przed imprezą, gdy jeszcze 
nikogo z gości nie było, rozpo- 
wiadano na prawo i lewo o sze- 
rokich przygotowaniach i t, d. 
lecz z chwilą przybycia prysly 
iluzje, Z ustalonych komisji or- 
ganizacyjnych żadna prawie 
nie znałą swych obowiązków a 
ukoronowaniem tych  stosun- 
ków jest fakt, że mistrzostwa 
dzisiejsze, poraz pierwszy nie 
posiadają... biura prasowego. — 
Dziennikarzy, których zjechało 
się sporo. nietylko, że nikt ani 
razu o niczem nie informował. 


ale zmuszono ich do niebywa- 
łych wprost starań o bilety. A 


Wylosowaliśmy szczęśliwie. 
choć można było lepiej trafić, 


gdy już się w nie zaopatrzyii,|bo w grupie szwajcarów, Ale i 


po wędrówkach po wszystkich |tak mieliśmy 


panach z ligi, panowie porząd- 
kowi nie chcieli wpuszczać do 
zarezerwowanych miejsc praso 
wych, odsyłając do 
miejsc. i 


Najciekawszym objawem te- 
go bałaganu jestto, że podczas 
gdy panowie z komisji o ni 
czem pojęcia nie mieli, wszyst- 
kie bez wyjątku sprawy za- 
łatwiał.., impresa..o prywatny 
zimowego stadjonu, mało mają- 
cy z ligą hokejową wspólnego. 
Dla tegoż impresaria  mistrzo- 
stwa będą rzeczywiście wiel- 
kim sukcesem. W amerykań 
skiem wprost tempie 
czono urządzenia stadjonu, któ- 
ry od piątku do soboty  połu- 
dnia zmienił zupelnie swe ob- 
licze. = 

Prologiem mistrzostw było 
piątkowe losowanie. Bez żad- 
nych sprzeciwów, w dziwnej 
zgodzie i harmonji przyjęto pro 
jekt prezesa Loicqe, rozmiesz 
czający uczestników w trzech 
grupach, na czele których stali 
finaliści zeszloroczni: Austrja, 
Niemcy i Szwajcarja. 


Półfinały hokejowe w Pradze 


Polska gra z Ameryką, Szwajcarją i Czechosłowacją 


Mecze półfinałowe rozegrane |skiego i mówili po niemiecku. | Wi zamaskować na sye konte 


PRAGA, 21 lutego. (Tel. w.ł | Kanada, Niemcy, Austrja i We- 


„Głosu Porannego“) — 


Jak już donosiliśmy, polska 
drużyna hokejowa. dzięki zwy- 
cięstwu nad Belgia, zakwalifika 
wała się do rozgrywek pólfina- 
łowych. We wtorek w godzi- 
nach przedpoludniowych odbyło 
się losowanie, przyczem uczest- 
ników podzielono na dwie gru- 
py, na czele których rozstawio- 
no Amerykę i Kanadę, 

Polska wylosowała do grupy 
pierwszej i grać będzią 
z Ameryką, Szwajezrją 

chosłowacją. 

Drugą grupę stanowią: 


i Cze- 


gry. 

W półfinałach obowiązuje sy- 
stem gry każdego z każdym, 
poczem dwie najlepsze drużyny 
z każdej grupy rozegrają mię- 
dzy sobą finałowe spotkania. A 
więc reprezentacja nasza, prag- 
nac dojść do finału, musiałaby 
pokonać Szwajcarję i Czechosło 
wację. Szanse nasze sa. mniej 
niż małe i przy obecnej formie 
drużyny, pokonanie tak groź- 
nych przeciwników jest prawie 
że niemożliwe. zwłaszcza, iż 
oczekiwane wzmocnienie jej 
przez przyjazd Marchewczykai 
Nowaka nie nastąpiło, 
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JUTRO w radjo piękna muzyka... 


DZIS jeszcze załóż radjo! 


Geyer walczy z Bar-Kochbą 


Dzisie;szy wieczór bokserski 


Rachliwa sekcja pięściarska K. 
S. Goyera organizuje w dniu dzisiej 
szym zawody bokserskie, przyczem 
przeciwnikiem jej bądzie zespół Bar 
Kochby. 

Zawody odbędą się w sali Geye- 
ra przy ul. Piotrkowskiej, Począ- 
tok ich wyznaczono na godzinę 3 
wiecz., przyczem zapowiedziane 
jest spotkanie dziesięciu par, tak, 
iż w niektórych kategorjach waz 
odbędzie się kilka walk. ‘Program 
wieczoru został ułożony  następn- 
jąco: 

Waga musza: Spiczak — Moraw- 
ski, Rubinsztajn — Zbych, Liber- 


Wojciechowski. 

W wadze koguciej: Fiszer — Mi 
kołajczyk, Wolfowicz — Krum. 

Waga piórkowa: Paryzer — Za: 
jąc i Białystok — Wożniakiewicz. 

Waga lekka: Wdowiński — Ga 
win. 

Waga półśrednia: 
Ostrowski. 

Na pierwszem miejscu podajemy 
zawodników Bar Kochby. 

W programie przewidziana jest 
również rewanżowa walka Stahla 
II (KP) z Lipcem, lecz jak się do- 
wiadujemy nie dojdzie ona do skut 


Gotheiner — 


man — Gdański i Szymsiewicz — |ku z powodu niedyspozycji Stabla. 


zostaną w ciamn wtorku, Śrady | Duże rozczarowanie 


i czwartku. przyczem program 
ich ustalono następująco: 


WTOREK: Kanada — Niem- 
ev. Austrja — Węgry Czecha- 
słowacja — Polska i Ameryka 
— Szwajcarja. 4 

ŚRODA: Niemcy — Węgry, 
Polska — Ameryka. Czechosło- 
wacja — Szwajcarja, Kanada 
— Austria. 


CZWARTEK: Kanada — Wę- 
gry. Polska — Szwajcaria, Ame 
ryka — Czechosłowacja i Niem 
cy — Austria. 


W piątek rozegrany zostanie 
turniej pocieszenia, do którego 
stają: 

Włochy, Belgja, Łotwa. Rumu- 
nja, 

oraz trzecie i czwarte drużyny 

z obu grup półfinałowych. 


We wtorek obradował w dal- 
szym ciągu 
kongres hokeja na lodzie, przy- 
czem postanowiono, ażeby mi- 
strzostwa Świata w roku przy- 
szłym odbyły się w Medjolanie. 
Przyjęto zasadę, że w przyszło- 
ści w reprezentacjach państwo- 
wych grać będą mogli tylko o- 
bywatele danego państwa, a 
drużyna, w której grać będzie 
choć jeden cudzoziemiec, uwa- 
żana będzie za międzynarodo: 
wą. Decyzja ta skierowana jest 
głównie w zespoły hokejowe 
Francji, Szwajcarji i Niemiec, 
w których grają obywatele in- 
nych państw. Wreszcie na prę- 
zesa międzynarodowej federa- 
cji powołano ponownie p. 
Loicq'a (Belgja). Na tem obra- 
dy kongresu zostały zakończo- 
ne 


innych |liczaniu państw 


wykoń- | poszukiwanie pomieszczeń, 


gwarantowane 
miejsce w półfinale. Przy loso- 
waniu zdarzył się nam wcale 
interesujący przypadek. W wy- 
uczestniczą- 
cych zapomniano wymienić Po! 
ske. Gdy więc nie zgadzała się 
liczba uczestników. poczęto po- 
szukiwania za „zaginionym* i 
znaleziona go. Przyjęliśmy to 
za dobrą wróżbę, choć niepocie- 
szającym dla nas jest fakt, że 
należymy dziś w hokeju do 
rzędu państw, które się przy wy 
liczaniu „gubi*. 


Pierwsze oficjalne opó: 
nie poświęcić trzeba było na 
bo 
organizatorzy mało się o to sta- 
rali. Dla polskiego zespo'u za- 
rezerwowano „Splendid, które 
go jednak położenie nie mogło 
nas zadowolić, Niezwykle dale- 
ko od centrum miasta i do te- 
go pod górę, przy słabej komu- 
nikacji tramwajowej, sprawiło, 
że dr. Goździałkowski . kilka- 
krotnie interwenjował, hezsku- 
tecznie. 


W piątek wieczór uroczyście 
rozpoczął się kongres L. I. N. 
G. Trzeba jednak było prze- 
rwać, bo właśnie przyjeżdżali 
polacy. Miast pierwszych — 
przybyli ostatni. Na dworcu 
przedstawiciele konsulatu, pra- 
sy, kolonji polskiej i dwaj tło- 
macze, przydzieleni przez orga- 
nizatorów drużynie polskiej, 
którzy jednak... nie znali pol- 


wywiera 
wiadomość o braku Nowaka 1 
Marchewczyka, ale nastrój w 
drużynie nie najgorszy. Niektó- 
rzy powiadomieni o wyniku o- 
sowania, zapowiadają, że spra- 
wią lanie niemcom, w co trud- 
no nam było uwierzyć. Nie 
bardzo chętnie. trzeba było jed- 
nak pogodzić się z ‘osem i 
„Splendidem'*, choć dla kana- 
dyjczyków i amerykan zarezer- 
wowany jest „Alecion* a dla 
niemców i austrjaków „Espla- 
nada. 

Nazajutrz wczas trzeba było 
wstawać, bo trening wyznaczo- 
no polakom od.., 7 do 7.30 ra- 
no, i to na połowie lodowiska. 


I takie przyjemności w kół- 
ko. — 
Wreszcie po południu nastę- 


puje otwarcie mistrzostw. — 
«Gbrzędu* tego dokonał lotnik 
zrzucające z samolotu wieniec 
na lodowisko. Potem kilka słów 
powiedzieli p.p. prezes L. I, H. 
G. Loicq i Citta, prezes G, L. 
K, H. i przy dźwięku syreny o- 
krętowej, rozpoczęli grę niem- 
cy z Belgją. Mecz specjalnie 
nas interesował. ze względu na 
to, że są to nasi konkurenci gru 
powi. 

Niezbyt sie niemcy wytężali 
a przytem Jenacke nie zdra- 
dzał dobrej formy. Mimo to 
lekko zwyciężyli grających pry- 
mitywnie į defenzywnie, ale 
ohdarzonych sympatją publicz- 
ności belgów. Slabi fizycznie 
| padali przy każdem zetknięciu 
z niemcami. 


Znacznie lepiej, zaprezento- 
jwała się Łotwa, nadużywająca 
trochę siły fizycznej, ale mimo 
to atakująca szwajcarów, któ- 
(rzy nie zaimponowali. Toriami 
II nie potwierdził opinii © so: 
bie, ustępując miano najlepsze- 
go gracza w drużynie niezwy- 
kle szybkiemu ale awanturni- 
czemu Cattiniemu IL. 

Pod koniec meczu gra staje 
się niezwykle brutalna, w czem 
celowalj zwłaszcza szwajcarzy. 

Wieczorem rekord dnia usta- 
nowili zesi, bijąc Rumunję 8:0. 
Mecz ten potwierdził jeszcze 
raz ciekawą sytuację naszych 
sąsiadów. Pierwszy ich zespół 
z atakiem: Toriczka, Maleczek, 
Hromadka, gra o klasę lepiej 
od drugiego. Dwa razy udała. 
się Cetkowskiemu i Svihovco- 


[samobójcze bramki rumunów, 
|podczas gdy wszystkie bramki 
| padają ze strzałów I ataku. 

Włosi tylko pierwszą  tercję 
świetnie przeciwstawili Austrji 
i zagrali koncertowo. Potem 
spuchli i nie mogli oprzeć się 
huraganowym atakom Tatrera 
— Ertla i Demara. 

Meczom przyglądało się dwa 
razy po 7.000 widzów, ale 
wśród nich mało i to bardzo, 
|było z poza Pragi. Zawiedli też 
goście z zagranicy. Oprócz ze- 
społów i kilkunastu specjalnych 
dziennikarzy, żaden fanatyk 
nie przyjechał. A tyle sobie tu 
obiecywano. Zwłaszcza  Bat'a, 
który na swym gmachu wypisał 
„Zdar“ uczestnikom mÈ 
strzostw hokejowych, 

Trudno — kryzys. 

G Mor. 


miedzynarodowy Oran zwolnił graczy 


Czy przepis o karencji będzie zastosowany 


Od dłuższego czasu krążyły po- 
głoski o rozwiązaniu drużyny pil- 
karskiej karolewskiego  Orkanu i 
wycofaniu się tego klubu z rozgry- 
wek mistrzowskich ŁOZPN, przy- 
czem część graczy miała wstąpić do 
Strzeleckiego K, S., część do ŁKS, 
a także i Union - Touringu. 

Obecnie dowiadujemy się, że po- 
głoski o rozwięzaniu drużyn odpo- 
władały prawdzie. Orkan, jdonie. 
dawna czołowa A-klasowa druży- 
na, piłkarska, która w rozgrywkach 
mistrzowskich odgrywała poważną 
rolę, postanowił udzielić zwolnie- 
nia wszystkim zawodnikom pierw- 
szej i drugiej drużyny. Wobec po- 
wyższego liczyć się uaieży z tem, 
iż Orkan w nadchodzącym sezonie 


do mistrzostw nie przystąpi i w A- 
klasie ilość uczestników walk o mi 
strzostwo zmniejszy się do liczby 
9-ciu. 

Jak krążą pogłoski, większość 
graczy Orkanu nosi się z myślą 
wstąpienix do ŁKS-u. Zaznaczyć 
jednak należy, iż w związku z wpro 
wadzoną w życie z dniem 19 lutego 
r. b, dwuletnią karencją dla gra 
czy, zawodnicy Orkanu będą moygli 
przejść do innych klubów tylko w 
tym wypadku, o ile Orkan wystąpi 
z LOZPN. Inaczej obowiązywać 
ich będzie przepis o karencji i je- 
śli zechcą oni nadal uprawiać 
sport piłkarski, to moga lecz tyl- 
ko w... Orkanie. 


Łódź, 22 lutego 1933 r. 


Czy Mrach Forda? 


Pierwsze wiadomości p morator- 
jum bankowem w Stanie Michigan 
wywołaiy wrażenie, jakoby trudno 
ści, w których znalazło się „Union 
Trust Company”, największa ame- 
rykańska grupa bankowa, kontrołu 
jąca 21 banków, matących 400 mi- 
ljonów dolarów depozytu, spowodo 
wane zostały zachwianiem się For- 
da. Ale już wiadomość, że chodzi © 
kwotę 7,5 miljona dolarów, które 
Ford wycofał z banków, wzbudza- 
ła wątpliwość co do uzasadnienia 
moratorjum. Kwota ta, skadinąd 
bardzo poważna, nie może jednak 
tak dalece zaważyć na  piynności 
banków, skoncentrowanych w naj- 
bardziej uprzemysłowionych sta- 
nach jak Michigan, Uhio i Pensyl- 
vania, by stworzyć „ostrą sytuację 
bankową”, jak brzmi oficjalny ko- 
munikat z Detroit. Zresztą mora- 
torjum siedmiodniowe obejmuje 530 
banków o kapitale przeszło 1,5 mi- 
ljarda dolarów. 


Zdaje się, że w pierwszej chwili 
pewne zewnętrzne pozory dały a- 
sumpt do wskazania na Forda, ja- 
ko sprawcę trudności w koncernie 
bankowym, które doprowadziły do 
ogłoszenia motatorjum. To też 
gubernator Comstock z początku 
czynił Forda odpowiedzialnym za 
sytuację, oświadczając, że odmowa 
tegoż do poddania swego depozytu 
w Union Trust Company w kwocie 
7,5 miljonów dolarów pod kontro- 
lẹ Reconstruction Finance Corpo- 
ration, celem umożliwienia tej in- 
stytucji udzielenia bankowi pożycz 
ki, wywoła konieczność zarządzo- 
nych przez władze środków. Póź- 
niej jednak gubernator cofnął tę de 
Iłaracię wyjaśniając, że zaszło nie- 
porozumienie co do stosunku For- 
da do banku. Zresztą poprzednio 
tenże gtibernator powiedział, że i 
General Motors Co oraz Chrysler 
wyrazili zgodę na poddanie swoich 
depozytów pod kontrolę Reconstru 
ction Finance Corp, ale i to twier- 
dzenie musiał sprostować, ho žad- 
ne z tych przedsiębiorstw nie mia- 
łe depozytów. „Ford nie miał żad- 

umowy z Union Trust Co. ani 
z General Motors lub Chryslerem“ 
powiedział gubernator. „Ani Ford, 
ani General Motors lub  Chryslea 
nie przejęli jakiegokolwiek zobo- 
wiązania w celu sanacji Union 
Trust Company. Chrysler i General 
Motors lansowali pogląd, że Ford 
powinien złożyć poważną część fun 
duszów, potrzebnych do  podtrzy- 
mania banku na skutek strat te- 
goż, ale Ford zajął stanowisko, że 
włożył już 20 miljonów do koncer- 
nu bankowego i że nie może więcej 
inwestować”. 

Z powyższego wynika więc, że 
trudności, w jakich znalazł się kon- 
cern bankowy, nie mają nic wspól- 
nego z Fordem, wzgl, z jego pozy- 
cją finansową, Jedyna łączność na- 
zwiska Forda z Union Trust Co 
polega na tem, że syn Forda, Edseł, 
należy, obok szeregu najpoważniej- 
szych przedstawicieli przemysłu sa 
mochodowego, do zarządu banku. 
I ta ckoliczność, jak wynika ze 
sprostowania gubernatora Stanu 
Michigan — wskazuje na to, że zło- 
żenie w pierwszej chwili odpowie- 
dzialności za moratorjum na Forda, 
może być manewrem konkurencyj- 
nym Chryslera i General Motors, 
którzy w obecnej krytycznej sytt 
acji prowadzą zaciętą walkę prze- 
ciw Fordowi. Manewr jednak spa- 
lit na panewce. 


D ile chodzi o rzeczywiste powo 
dy trudności największego amery 
kańskiego koncernu bankowego, 
nie można ich jeszcze sprecyzować 
dla braku szczegółowych wiadomo- 
ści co do kierunku, w którym kon- 
cern był angażowany. Zdaje się 
jednak, że nadmierna ekspansja, 
przeinwestowanie, wywołały w 0- 
kresie depresji te same objawy, 
jakie obserwowaliśmy już po% 
przednio na terenie Europy środ- 
kowej, kiedy z nastaniem  deflacji 
rozmach ekspanzywny banków 70 
stał zahamowany. (ms) 


GŁOS HANDLOWY 


Czy artykuł 280 obowi. 


Łódź, 22 lutego 1933 r. 


7 ? 


Firma przemysłowa uniewinniona za nieprowadzenie ksiąg! 


1 września 1932 r. wszedł w|firma B-cia Przygórscy została | handlowe, w których 


życie nowy kodeks karny, któ- 
rego artykuł 280 przewiduje 

karę aresztu do 6 miesięcy lub 
grzywny w stosunku do tych, 
którzy, hędąc obowiązani z mo- 
cy przepisu do prowadzenia 
księgowości kupieckiej, wcale 
jej nie prowadzą lub prowa- 

dzą wadliwie, 

Omegdaj znalazła się na wo- 
kandzie sądu grodzkiego spra- 
wa z artykułu tego firmy Bra 
cia Przygórscy w Łodzi, należą- 
cej do IV kategorji przemysło- 
wej, W wyniku rozprawy 


Odpręż 


przez sąd uniewinniona, 
przyczem sąd kierował się mo. 
tywami następującymi: 

Przepis art, 280 jest ustawą 
blankietową, ponieważ o tem, 
kto może być sprawcą tego prze 
stępstwa rozstrzyga nie kodeks 
| karny, a osobny przepis, ist- 
niejący, względnie winny 
nieść poza nim. Sedno zagadnie 
nia sprowadza się więc do prze- 
pisów, które regulują kwestje 
prowadzenia ksiąg, t. j. do 
przepisów prawa handlowego 
w tej materji. Na terenie Polski 
obowiązują obecnie 4 kodeksy 


mn za am 


enie W 


rew 


ist. | Toki 
"zarówno wszystkie osoby, zaj: 


obowiązek prowadzenia ksiąg 
jest bardzo różnorodny. 


Obowiązujący na terenie by- 
łej Kongresówki kodeks z roku 
1809 przewiduje prowadzenie 
ksiąg dla wszystkich handlują- 
cych. Pojęcie to jest bardzo sze 
rokie i obejmuje niewątpliwie 


mujące się handlem, przemy 
słem, a nawet rzemiosłem, Mi 


mo jednak tak długoletniego 
obowiązywania cyt. przepisi! 
R- FR 


księgi handlowe przez wszyst- 


Beńroif 


Banki nowojorskie udzieliły pomocy w wysokości 60 miljonów 


Sytuacja w Detroit rozwija 
się ostatnio zupełnie spokojnie 
i można mówić © odpreżeniu 
po chwilowej panice. W żad 
nym z banków tutejszych nie 
odezuto masowego wycofywa 
nia wkładów, Zgłoszenia wkład 
ców nie dochodziły nawet do 
ustalonych oficjałnie 5 proc, —- 
Pretensje te nie przekraczają 1 
proc. 

W dalszym ciągu odbywają 
się rokowanią pomiędzy banka- 
mi z nad Michiganu i bankie 
rami nowojorskimi, Banki no- 
wojorskie domagają się wza- 
mian za udzielenie pomocy fi- 
nansowej fuzji dwuch najwięk- 
szych banków okręgu Detroit: 
First National Bank of Detroit 
i Guardian Union Trust Comp. 


Jako żądanie minimalne bankie 
rów nowojorskich wysuwana 
| jest sprawa silniejszego zespole- 
nia się z bankami Wallstreet, 
celem zażegnania w przyszłości 
tego rodzaja załamań, Obie 
grupy banków w Detroit nie 
wyraziły dotąd swej zgody na 
to żądanie, gdyż uważają to za 
właściwą kontrolę, Sytuacja nie 
jest jeszcze całkowicie wyjaś- 
niona. 

Wallstreet ocenia sytuację zu 
pelnie spokojnie. W kołach ban 
kowych podkreślają, że w cią- 
gu 8 dni nie wystąpiły żadne 
zjawiska, które wskazywałyby 
na osłabienie amerykańskiego 
systemu bankowego. 

Guardian Trust Co i First Na 
tional Bank ogłosiły komunika- 


tv, zapowiadające w ciągu 
dwuch dni stopniowo  urucho- 
mienie kas. Od ogłoszenia mo- 
ratorjum bankowego w Michi- 
gan wpłynęło do banków tych 
60 miljonów dolarów. . Banki 
w Chicago i Cleveland w ciągu 
poniedziałku wysłały poważniej 
sze kwoty na cele interwencyj- 
ne. — 

W kołach bankowych liczą 
się z likwidacją  tezauryzacj! 
pieniędzy, która w ostatnich 
dniach poważnie osłabła. 

Zebranie przedstawicieli 
mniejszych banków wypowie- 
działo się za przedłużeniem mo 
ratorjum, które, ich zdaniem, 
przyczyni się do całkowitego o- 
panowania sytuacji 


sosnowiec przeciwko scaleniu! 


Doniesia referma podatku obrotowego 
we wiókiemniciwie pod znakiem zapyłania 


Sprawa scalenia podatku o- 
brotowego we włókiennictwie 
znalazła się ostatnio w sładjum, 
w którem bardzo trudno będzie 
można doniosłe to dla włókien- 
nictwa zagadnienie rozwiązać. 

W ub. tygodniu odbyło się 
fajne posiedzenie komisji po- 
datkowej izby przemyslowo - 

handlowej, 


na którem omawiano projekty 

technicznego ujęcia tego podat- 

ku. W sprawie tej wielki prze- 

mys? wysunął projekt pobiera- 

nia scalonego podatku 

w imporcie surowca na granicy 
celnej, przy równoczesnem 
zwolnieniu od tego podatku 

surowców krajowych, 


Jednocześnie łączy się z tym 
projekt 
4-kroinego podwyższenia cen 
świadectw przemysłowych. 
Komisja nie doszła do uzgod- 
nienia stanowisk, gdyż handel 
sprzeciwia się tej podwyżce. 
Jednocześnie projekt wielkie- 
go przemysłu był przedmiotem 
dyskusji na posiedzeniu specjal 
nej podkomisji dła scalenia po- 
datku obrotowego w izbie prze- 
mysłowo - handlowej w Sosnow 
cu. W dyskusji podkreślono, że 
projektowana 
podwyżka opłat ra patenty by- 
łaby dla handlu włókienniczego 
szkodliwa, 
nakładając nań ciężary nie- 
współmierne do ponoszonych 


dotychczas. Koncepcja ta prze- 
<zyłaby zasadzie równomierno- 
ści opodatkowania. Z tego 
względu izba sosnowiecka wy- 
powiedziała się przeciwko pro- 


jektowi. W motywach tej u- 
chwały podkreślono, że pro 
I jekt Związku przemysłu  włó- 
kienniczego w państwie pal- 


skiem nie reguluje zagadnienia 
scalenia podatku obrotowego 
dla włókiennictwa w sposób 
zadawalający. Nie kwestjonując 


więc korzyści, wynikających ze 
scalenia podatku obrotowego, 
wypowiedziano się przeciwko 
temu projektowi, uważając, że 
w obecnych warunkach gospo- 
darczych sprawa 

sealenia podatku dla włókien- 
nietwa przestała być zagadnie- 
niem palącem i ewentualna re- 
forma tego podatku na powyż- 
szych zasadach nie dałaby za- 
interesowanym sferom pczeki- 
wanych korzyści. 


Upadłości, nadzory, układy 


Jak już donosiliśmy kilka dni te- 
mu w sprawie upadłości firmy „S, 
Leder i M. Heyman? (Kątna 12-14), 
odbyło się zebranie wierzycieli, na 
którem zawarto układ na warun: 
kach następujących: zobowiązania 
firmy upadłej zostaną zredukowa- 
ne do 15 proc. ich pierwotnej wyso- 
kości bez procentów i kosztów z 
tem. że pierwsza rata 5 proc, zosta 
nie zapłacona po roku po uprawo- 
mocnieniu się wyroku zatwierdza- 
jacego układ, zaś następne raty po 
5 proc. rocznie w następujących 
terminach rocznych. 

Sąd układ powyższy zatwierdzt. 


W sprawie odroczenia wypłat fir 
my „Łódzka Fabryka Wyrobów 
Jedwabnych „Setalana” Sp. Ake. 
zawarto układ ną warunkach na- 
stępujących: spłata równomierna 
wierzycieli w wysokości 40 proc. 


pierwotnego zadłużenia, bez odse- 
tek i kosztów płatnych w ciągu 
2 lat w czterech równych półrocz- 
nych iatach, przyczem I rata plat- 
na będzie w dniu 1 października 
1938 roku, pozostałe 3 raty w Od- 
stępach półrocznych. 


Sąd układ zatwierdził. 


Sprawa z podania firmy „Fabry 
ka Wyrobów Trykotaowych i Poń- 
czoch Teodor Hiiffer (Wólczańska 
243), o udzielenie jej odroczenia 
wypłat, została wyznaczona na 24 
b. m. 


Na ten sam termin została wyzna 
czona sprawa z podania firmy „Ża- 
kłady Przemysłu Włókienniczego 
„Dobrzynka* Sp. Akc. w Pabjani- 
cach (Zamkowa 2) o udzielenie jej 
odroczenia wypłat. 


kich handlujących dotychczas 
prowadzone nie były. 


Jedynie znaczniejsze prze- 
siębiorstwa handlowe i przemy- 
słowe księgi te prowadziły. — 
Związane to jest niewatpliwie 
z tą okolicznością, że odnośne 
przepisy obowiązującego u nas 
kodeksu handlowego nie są opa 
trzone właściwą sankcją. Wo: 
bec wejścia w życie z dniem 1 
września r. ub, art. 280 K, K, 
rodzi się z uwagi na to pytanie, 
czy sankcja art. 285 K. K. może 
być wprost powiązana z art, X 
K. H., nakładającym na han- 
dlujących obowiązek prowadze- 
nia ksiąg. Poza wymienionym 
art. 8 K. H, w tytule o księgach 
handlowych w K. H, mieszczą 
się jeszcze inne artykuły (13, 14 
i 15), tyczące się praktycznego 
zastosowania ksiąg. Nadają one 
specjalną moc dowodową księ- 
gom oraz przewidują w pew- 
nych wypadkach obowiązek ich 
złożenia względnie okazania w 
celu poczynienia z nich wypi- 
sów, 


Na tle przytoczonych posta- 
nowień omawianych artykułów, 
wspomniany art. 8 ma charak- 
ter ogólny. Stąd ewentualne 
sankcje mogą się łączyć jedymie 
z artykułami specjalnymi, a 
mianowicie z art. 14-ym, prze- 
widującym składanie ksiąg i 15 
o wypisach. Z uwagi na to, je- 
żeli chodzi specjalnie © dzie- 
dzinę skarbowo - podatkową, 
wyprowadzone ostatnio wnio- 
ski, co do stosowania artykułu 
280 w tym zakresie są zbyt da- 
leko idące. Jeżeli sądowi przy- 
sługuje, zgodnie z cytowanym 
art. 14 K. H. prawo żądania 
przedłożenia ksiąg li tylko w 
ściśle określonych wypadkach, 
to w związku z tem należy 
przyjść do wniosku, że z mocy 
przepisów kodeksu handlowego 
i karnego brak jest tych upraw 
nień władzom skarbowym. 


Procedura podatkowa rządzi 
się własnemi przepisami, które, 
mając charakter specjalny, 
wchodzą nadto w zastosowanie 
przed prawem ogółnem, jakiem 
niewątpliwie są cytowane juf 
artykuły kodeksu "handlowego 
i art. 280 K. K, 


Obowiązujące ustawy podał- 
kowe zajmują samodzielne stea- 
nowisko w stosunku do ksiąg; 
przyznają ulgi przy ich prows- 
dzeniu, opatrują wreszcie po- 
stępowanie całym szeregiem 
zastrzeżeń, zapewniających ho- 
norowania ksiąg. W tej praw- 
no - publicznej dziedzinie nic 
nie zmienia nowa - wprowadzo: 
ny w dziale przestępstw na 
szkodę wierzycieli kodeksu kar- 
nego art. 280. 

Kierując się wyżej przytoczo- 
nymi motywami sąd grodzki u- 
niewinnił całkowicie firmę Bra- 
cia Przygórscy, co jest tembar 
dziej  zna.nienne, - że jest to 
pierwsza w Łodzi a bodajże j w 
całej Polsce sprawa z oskarże: 
nia z art. 280. (ag) 


Dźwiękowy Kino -Teatr 


„LAPITOÓL 


Dziś i dni następnych! 
Początek o g. 46j 


Wspaniałe arcydzieło 
dźwiękowe superpro- 
dukcji Metro- 
Goldwyn-Mayer p. t. 


2211 — „GŁOS PORANNY* — 1933 


„MATA-HAR 


11 


5 g Reżyserja George'a Fitzmaur Fitzmaurice'a. 


Dramat Dramat kobiety- kurtyzany -Szi kurtyzany- szpiega 


W rolach gab. GRETA GARBO, Ramon NOVARRO, Lewis Stone, Lionel Barrymore. 


Początek w dni powsz. o 4.30, w soboty i niedz. o g. 1-ej. 


Grand-Kino | Janel Gaynor i Charles Farrell 


Przecudna rapsodja dwóch serc... Wzruszy | 


Pieśń nad pieśniami !! 


w najnowszym 


Olśni!  Oczaruje 


niałemi melodjami, wystawą i grą! 


Nadprogram: Dodatek dźwiękowy „Od Stambułu do Bagdadu“, tygodnik Foxa i aktualności krajowe 


Ceny miejsc popularne! Bilety ulgowe ważne bez ograniczeń : 


Czar JE) OCZU 


każdego wielkością tematu, 


wspaā- 


Świat radja 
WYŚCIG NARODÓW 

Mimo ciężkiego kryzysu, który 
nie szczędzi swych ciosów króle- 
stwu duńskiemu, półwysep futlandz 
ki z przyległościami, jest ciągle kra 
jem, przodującym całemu światu 
pod względem „nasycenia radjowe- 
go”, — Jeszcze przed kilku laty 
do poziomu duńskiego, pod wzglę- 
dem stosunku procentowego ogółu 
ludności do radjosłuchaczy, zbliża- 
ła się Wielka Brytanja, a za nią 
Niemcy w Europie, za oceanem zaś 
— Stany Zjednoczone. Stosunek 
ten wyglądał, jak 10:9,5. Jednak w 
końcu grudnia roku 1932 +,„Danja 
przyspieszyła kroku”, osiągając naj 
wyższy na świecie poziom 14 proc. 
w stosunku do brytyjskich procen- 
tów 10-ciu. 

Na 1 stycznia 1933 roku liczba 
zarejestrowanych słuchaczy Tadjo- 
wych w Danji wynosiła około 
500,000. Z cyfry tej wypada potrą- 
cić około 20,000 abonamentów bez 
płatnych, któremi duńczycy obda- 
rzyli inwalidów swych, kaleki i nie 
widomych (tak zwanej nędzy wylat 
kowej w Danji niema). Jest to sto- 
sunek procentowy, w dobie ostre- 
go kryzysu gospodarczego, wprost 
fenomenalny, O zamożności słucha- 
czy duńskich i ich zamiłowaniu do 
radjofonji świadczy fakt, że, o le 
jeszcze przed kilku laty prawie po 
łowa słuchaczy posługiwała się a- 
paratami kryształkowymi, to dzi- 
siaj, na 500,000 odbiorników, jest 
w użyciu zaledwie 31,080 aparatów 
detektorowych. Radjofonja duńska 
spodziewa się, że w ciągu br, gdy 
uruchomiona będzie nowa, silna sta 
cja w Kopenhadze — przybędzie 
jej conajmniej — 40,000 abonen- 
tów. (r) 


AMERYKAŃSKIE LICZBY 

Wedle cyfr, podanych przez Na- 
tional Broadcasting Company W 
Waszyngtonie, w ciągu roku 1932 
radjofonja amerykańska nadała 
58,000 transmisji ze stuljów krajo- 
wych i z 22 krajów zagranicznych. 
W transmitowanych programach w 
roku ubiegłym brało udział 500,000 
śpiewaków, muzyków, aktorów sce 
nicznych i prelegentów. Programy 
amerykańskie w r. ub, jak i w la- 
tach poprzednich najwięcej miejsca 
poświęcają muzyce. Taka np. sta- 
eja W. E, A. F. w Nowym Jorku 
poświęciła w r. ub, muzyce poważ- 
niejszej i lekkiej 66,3 proc. swego 
czasu, literaturze, dramatowi i od- 
czytom — 16.7 proc., wiadomoś- 
ciom bieżącym 4,7 proc., działowi 
kobiecemu i „Kącikowi dla dzie- 
ci” — 23 proc. i transmisjom ko- 
ścielnym — 1.8 proc. Skrzynki pocz 
towe stacji radjofonicznych w Sta- 
nach otrzymały w ciągu r. ub. oko- 
ło 5 miljonów listów. National Bro- 
adcasting Ce transmitowało w cią- 
gu 11 miesięcy r. ub, 150 progra- 
mów z zagranicy, a więc o 15 trans 
misji więcej, niż w roku 1931; z te- 
go na Niemcy przypada przeszło 
30 programów. na Anglję 21, na 
Francję — 15 i na wielką stację 
Polskiego Radja w Raszynie 5 
transmisji okolicznościowych, arty- 
stycznych i literackich, treścią swą 
interesujących w szczególności po- 
lonię amerykańską. Retransmisje Z 
Polski, jako najbardziej oddalonej 
na Wschód, traktowane były ra- 
czej eksperymentalnie, olbrzymia 
jednak moc stacji raszyńskiej przy 
czyniała się do pokonania prze- 
szkód atmosferycznych 


Bitwa w eterze 


Praga odpowiada na czeskie audycje asita- 
cyjne moskiewskiej radjosłacji 


PRAGA, w lutym. 

Od pewnego czasu moskiewska 
stacja nadawcza Kominternu nada- 
je propazandystyczne odczyty w 
języku czeskim, przeznaczone dla 
czeskich radjosłuchaczy poza grani 
cami Związku Sowietów. Audycje 
te odbywary się dawniej w wieczor 
nych godzinach cztery razy w mie- 
siącn, a od stycznia Moskwa wysy 
ła już takie odczyty po czesku 
osiem razy na miesiąc, 

Okolo godziny 8 wieczór dał się 
słyszeć czeski głos z Moskwy: Ho- 
vori Moskwa (Mówi Moskwa), po- 
czem następował odczyt o położe- 
niu robotników w poszczególnych 
gatęziach przemysłu sowieckiego Ww 
porównaniu z położeniem robotni- 
ków w państwach zachodnich, Po 
odczycie następują odpowiedzi na 
pytania czeskich  radjosłuchaczy, 
jakie wpłynęły do moskiewskiej 
stacji nadawczej. W ten sposób Mo 
skwa chce nawiązać bezpośredni 
kontakt z Tadjosłuchaczami czeski 
mi. W trakcie audycji prelegenci 
moskiewscy polemizują z artykuła- 
mi czechosłowackiej prasy niekomu 
nisrycznej, ostro krytykują pogla- 
dy czechosłowackich publicystów 
i polityków i prowadzą dyskusję 
na temat wewnętrznej polityki i ży 
cia gospodarczego w państwach Za- 
chodnich. Cała ta audycja ma cha- 
rakter propagandystyczno - agita- 
cyjny i Silnie przesiąknięta jest 
ideologją komunistyczną. 

Audycje moskiewskie w obcych 
jzykach (Moskwa dwa razy dzien- 
nie nadaje je we wszystkich języ- 
kach europejskich) wzbudziły wiel 
kie zajnteresowanie wśród radjosty 
chaczów w zachodniej Europie i u- 
wagę miarodajnych czynników za- 
chodnio - europejskich, Ciekawem 
jest, że angielskie audycje z Mo- 
skwy spowodowały interwencję rzą 
du angielskiego, na którą rząd 80- 
wiecki odpowiedział, że jest to 5pra 
wa prywatna moskiewskiej stacji 
radjowej. 

Zarząd praskiej Tadjowej stacji 
nadawczej postanowił odpowie 
dzieć na czeskie audycje stacji mo 
skiewskiej audycją w języku rosyj- 
skim, co nastąpiło w piątek, dnia 
17 lutego o godz. 7,50 wieczorem. 
Nadano odczyt w języku rosyjskim 
prof. dr. Jana Slavika na temat 
„ZSSR na progu drugiej piatiletki*, 
Prof. Slavik bawił w ciągu ostat- 
nich dziesięciu lat trzy razy w Ro 
sji sowieckiej, ostatnio w lecie 
1932 r. i oddawna interesuje się 
wszelkiemi zagadnieniami życia so 
wieckiego; uchodzi on też za do- 
skonałego znawcę stosunków rosyj 
skich, Prof, Slavik w swym odczy- 
cie nie ukrywał ciemnych stron s0 
wieckiej kolektywizacji i sowiec- 


kiego binrokratyzmu; podkreślił on 
TR ŻE A SE n 


Inae towarzystwo  radjofonicziie 
„The Columbia Broadcasting Sy- 
stem” nadało w ciagu roku 110 
programów z 15 krajów europej- 
skich. I tutaj więc pozycja retranB 
misji zagranicznych w porównaniu 
z rokiem 1931 wzrosła o 16 gr” 

) 


również fakt, że Sowiety mylnie 
przedstawiają swym słuchaczom po 
łożenie robotników w państwach 
zachodnio - europejskich i że w po 
równaniu z położeniem robotników 
w Rosji sowieckiej rokotnicy za- 
chodnio - europejscy żyją w o wie- 
le lepszych warunkach. Odczyt 
prof. Slavika mógł być oczywiście 
słyszany w Rosji Sowieckiej ł nie 
ulega wątpliwości, że tamtejsi radjo 
słuchacze wysłuchali go z wielkiem 
zainteresowaniem. 

Europejscy radjosłuchacze w ub. 
piatek mieli okazję usłyszenia nie- 
mal jednocześnie audycji w języku 
rosyjskim z Pragi i audycji w ję- 
zyku czeskim z Moskwy, gdyż W 
pół godziny po odczycie prof, Sla- 
vika, dał się słyszeć głos: „Radjo- 


stacja Kominterna, hovori Mo- 
skwa*, Praskie radjo oznajmiato: 
„Słuszajtie, słuszajtie, goworit Pra 
ga czeszskaja”, 

Odczyt rosyjski praskiej stacji 
transmitowany był przez cztery sta 
cje, a mianowicie Pragę, Brno, Bra- 
tislavę i Mor. Ostrawę, Praska sta- 
cja nadawcza o sile 120 kw. a więc 
tak silna jak Warszawa - Raszyn, 
obok tej ostatniej należy do najsil- 
niejszych stacji w Europie. Mo- 
skiewska stacja, która wysyła cze 
skie odczyty propagandystyczne 
liczy tylko 100 kilowatów. 

Była to naprawdę ciekawa dy- 
skusja powietrzna, śledzona zapew 
ne przez miljony słuchaczy w calej 
Europie. 

R. Boh. 


AAO TĘ EE FADA WEKCT OWE OE PEPE FE CE T E 


Rynek pienieżny 


Warszawska giełda 
pieniężna 


Na wczorajszem zebraniu giełdy 
walutowo - dewizowej w Warsza- 
wie tendencja dla dewiz była nie- 
jednolita, przy obrotach zwiększo- 
nych. Notowano: Belgja 124,85 (= 
5), Gdańsk 174.10 (— 20), Holan- 
dja 359.50 (plus 50), Londyn 30,67, 
Nowy Jork 8,901, Nowy Jork — 
kabel 8.905, Paryż 35.11 (— 1), 
Fraga 26.41, Szwajcarja 178.60. 

Trarzakcje nienotowane: Satok- 
holm 162 (— 10), Włochy 5.60 (— 
1); w obrotach międzybankowych 
Belin 213.05 (plus 15), 

W obrotach prywatnych; marka 
niemiecka 212.55 (plus 15) funt an 
gielski w gotówce 30.82 (— 8), szy 
linę austrjacki 103.50, korona cze: 
ska 25.80, rubel złoty 4.77, dolar 
złoty 9.01, rubel srebrny 1.29. bilon 
0.57 


AKCJE 
Na rynku akcyjnym tendencja 
była utrzymana, Większych obro- 


tów dokonano akcjami Staracho- 
wiekiemi po kursach KT I 
Notewanc. Bank Polski 78 — 74.2 
(— 200, Lilpopy 11.50, Starach A 
wice 10.30 — 10.25 (plus 5). 

Tranzakcje nienotowane: Modrze 
jów 4 (— 25). 

Dla papierów procentowych ten 
dencja była w dalszym ciągu moc 
jiejsza Większych obrotów doko- 
mino 5 proc, poż. kenwersyjną, 
około peł miljona złotych, ™ proc. 
"tabilizacyjną i 8 proc. listami m. 
Warszawy. Notowano; 3 prac, i 
życzka budowlana 45 (plus 50), 4 
proc. dol. 59 — 59.25, 4 proc. inwe 
stycyjna 106.35 — 106.35, 5 proc. 
banwereyjoa 44.25 — 45 (plus 100), 

5 proc. kolejowa 39.25 (plus 25), 7 
proc. stabilizacyjna 58.75 — 59.25 
— 58.25 (— 25), 4 i pół proc. ziom: 
skie 37.50 — 37,25 (plus 25), 5 pr. 
Warszawy 49.50 (plus 50), 8 prot. 
Warszawy 44.25 — 44, 8 proc. 
Piotrkowa 38 (— 250), 10 prou 
Radomia 37,25 (plus 75), 10 pros 
Siedlec 34, 6 proc, obligacje m. 
Warszawy VI emisja 37. 

Tranzakcje dokonane a nienoto- 
wane: 7 proc. stabilizacyjna odcin- 
ki pa 100 dolarów 62, 8 proc. dillo- 


nowska (v,50 — 69.25, 7 proc. Ślą 
ska 45.25 — 45.18, 7 proc, War 
szawska 41.75 — 41.50 — 41.25, 
4 proc. ziemskie 8150, 10 proc. 
Siedlec odcinki po 100 złotych 36, 
za 10 prec.kolejową chciano płacić 
105, za 4 i pół proc. Warszawy — 
45, za 7 proc. ziemskie dolarówe 
39.75, za 6 proc. obligacje m. War- 
szawy YII i IX emisję chciano pła 
cić 35.25. Listy zastawne i*obliga- 
cje banków państwowych — bez 
zmiany. 7 proc. listy zastawne Pań 
swowtgo banku rolnego 83.25, 8 
proc. listy zastawne PBR 94—, T 
proc. listy Banku Gospodarstwa 
Krajowego li emisja 83.25, 8 proc. 
listy zastawne BGK I emisja 94, 7 
proc. obligacje komunalne BGK l 
emisja 83.25, 8 proc. obligacje ko- 
munaine BGK I emisja 94. 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK 
Locc 645 luty 6,01 marzec 6.04 
kwiecień 6.08 maj 6.18 czerwiec 
6.22 lipiec 6,30 sierpień 6.35 wrze 
sień 
6,55 grudzień 6.61 styczeń 6.69. 
NOWY ORLEAN 

Loco 5.99 marzec 5.99 maj 
lipiec 6.26 październik 6.44 
dzień 6.56 styczeń 6.64, 

LIVERPOOL 

Loco — luty 4,78 marzec 
kwiecień 4.81 maj 4.82 czerwiec 
4.84 lipiec 4.84 sierpień 4.85 wrze 
sień 486 październik 4.88 listopad 
4.89 grudzień 4.91 styczeń 4.938 lu 
ty 4.95 marzec 4.97, 

Egipska: loco 7,17 marzec 6,80 
6.97 październik 
7.05 listopad 7.11 styczeń 7,18 lu 


6.12 październik 6.49 listona:l 


6.15 
gru 


4,80 


maj 6.89 lipiec 


ty 7.18. 

Upper: loco 6.55 marzec 629 
maj 6,27 lipiec 6.24 październik 
6.19 listopad 6.18 styczeń 6.19 lu- 
ty 6.19, 

BREMA. 

Loco 7,2% marzec 6.96 maj 7,10 
lipiec 7,24 paździemik 7,42 gm- 
dzień 7.52 styczeń 7,59. 

ALEKSANDRJA 

Sakkelaridis; marzec 12.82 

listopad 


maj 
18,12 lipiee 13.35 13.72 
styczeń 13.95 

Ashmouni; luty 11.85 kwiecień 
11.25 czerwiec 11.20 


11.05 gfudzień 11.19 


październik 


i 


Lo usłyszymy dziś 
przez radio? 


12,10 Koncert z płyt gramofono- 
wych. 

15,35 Program dla dzieci. 

16,00 Płyty gramofonowe, 

16,20 Odczyt dla maturzystów 
p. t. „Rozwój demokracji ateń- 
skiej* — wygł. prof. R. Gostkowski 

16:40 Płyty gramofonowe, 

17,00 Pieśni w obyczajach hin- 
duskich, 

17,40 „Znaczenie gospodarcze hy 
gjeny pracy” — wygł. dr, Broni- 
sław Nowakowski. 

18,00 Odczyt dla maturzystów 
p. t. „Jan Kochanowski” Odezyt 
I wygł. prof. Konrad Górski. 

18,25 Muzyka lekka. 

19,20 Komunikat izby przemysła 
wo - handlowej w Łodzi. 

19,380 „Melodje Fraka” — roz- 
dział z książki Zygmunta Nowaków 
skiego. 

20 00 Słuchowisko „Jim i Jill”. 

21,45 Wiadomości sportowe. 

21,55 Koncert kameralny w wyk, 
warsz. kwartetu smyczkowego, 

22,40 Feljeton pt. „Historja zło- 
wrogiego djamentu* wygł. p. Ws- 
slaw Rogowicz. 

23.00 Mnzyka taneczną, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Kónigswusterhausen (1635) 
18,00 Stara włoska muzyka tort 

pianowa, 

Monachjum (533) 

20.15 Trio H-dur Brahmsa, 

21.20 Opera Kallenberga „Wese 
li muzykanei”. 

Westi (325) 

17,30 Snita na rożek angielski ł 
fortepian Draesekego, Duet na klar 
net i fortepian Webera, 

Wiedeń (516) 

22.25 Koncert kameralny, 

Bruksela (338) 

21.30 M. in. koncert skrzypcowy 
Brahmsa i koncert fortepianowy 
Rachmaninowa. 

Londyn (261) 

21.15 Koncert (Uwertura „Iwan 
Groźny” Korsakowa. Symfonja VI 
H-moll Czajkowskiego. 

Strassburg (345) 

21,30 Koncert (Symfonja D-dut 
Beethovena, Concerto grosso Ke 
mińskiego, Symfonja IV  Bruckne 
ra). 

Sztokholm (435) 

20.00 Koncert (Suita C-dur na 2 
oboje, fagot i smyczki Bacha, Kon 
cert na orkiestrę smyczkową, i bla- 
chę Hindemitha, Symfonja E-moll 
Sibeliusa). 

Sottens (403) 

20.30 Koncert (Suita D-dur Ba- 
cha, Koncert skrzypcowy A-dur Mò 
zarta, Poemat symfoniczny „Ró- 
dan” Vuataza. Suita „Arlesienne* 
Bizeta). 

Praga (488) 

20,10 Msza solenna Beethovena. 

Budapeszt (550) 

22,15 Recital fortopiauowy Barto 
ka (2 kaprysy i 2 intermezza 
Brahmsa, Sonata Beetho- 
vena). 


Es-dur 


W. I. Z. 2. 


Dziś, w środę, 22 lutego o 9 w. 
wygłosi odczyt w lokalu własnym 
Sienkiewicza 26 
Edward Poznański 
int. „Rola Uniwersytetu Hebraskiego 
w Jerozolimie w odrodzeniu kultury 
I nauki żydowskiej” 

Wstęp dla członkiń i wprowadeobych 
gości bespłatny. 
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32. IL— „GŁOS PORANNY* — 1933 


Nr. 55 


WIOSENNE TARGI LIPSKIE 1933 r. 
Początek 5 Marca 
Wszelkich informaeyj 
M udziela 5 M 
LIPSKI URZĄD TARGOWY w LIPSKU 


lub honorowi przedstawiciele: 


Władysław GLAZER, Warszawa, Al. Jerozolimska 41, tel. 9 80-55 
i Bruno MORITZ, Łódź, Wólczańska 125, tel. 161-80. 


=en 


| Ogłoszenia drobne | 


Hm rzzam zza GEE SEZ GREC 0 U GMB ZOT ORAZ CERRO KO wz AJ 


(f topoi spea E Lokaie ğ 


JP ZZ S ZJ O DCC E 


r=- „ŚRÓDBOROWIANKA” ==4 


Zakład Wypoczynkowy w Śródborowie. 


Komfortowe pokoje z utrzymaniem zł, 14.— Centralne ogrzewanie. 

Kuchnia wykwintna i obfita z działem djetetycznym. Własna ślizgaw- 

ka, tereny narciarskie, saneczkowe, leżalnie, Lekarz w zakładzie. 

Nowowybudowane luksusowe salony towarzyskie stawiają zakład na 

posiomie zachodnio-europejskim. Dłuższy pobyt po cenach ulgowych. 
Telefon. Warszawa, Podmiejska 1, Śródborów. 


| SABEYZ a OAI ROC ZZA | 


GABINETY ROSMETTHI „ EMAARK(AJ Panatag. nekteri 
SZKOŁA KOSMETYCZNA OJOOWIE CIENPYGZNE 


zatw. przez władze Państw. stały dyżur monterów do 12-ej 


r. med. LEWINSONOWEJ w, nocy 


y 
nones ana Ana 6-go Sierpnia 1, tel. 226-23 
Piotrkowską 86, tel. 143-63 
od 10 r. — 8 w. 
Chirurgja kosmoetyeana, żylaki 
odmrofienie. Usuw. owłosienia. 


Z okazji 


[letniego Jubileu 


dziękuję mojej Sz. Kii- 
jenteli za dotychezasowe 


Ą pełne zaufanie i polecam 
J się nadal przy zakupywaniu 


PORGCEBANY, 


SZKŁA 
i KRYSZTAŁÓW 


Uwaga: Każdy kupujący 
w dniach 22 i 23 bm. 
od 5 zł. otrzymuje 
upominek. 


TEA SANNE 


Piofrkowska 175. 


ZŁOTO, BIŻUTEBRJĘ i kwity 
lombardowe kupuje i płaci naj- 
wyższe oeny. Magazyn jubi- 


ŁADNY umeblowany pokój od 
zaraz do wynajęcia dla jedne: 
go lub dwuch panów. Piotrkow 
ska 64, mi. 4, tel. 102-62. 


Dr. med. 


Lecznica okulistyczna 


ze stałemi łóżkami 


Skiep 


Dr. med. frontowy od zaraz 


ierski L Fijałko, Piotrkowska 7 


BRYLANTY, złoto, srebro, róż- 
ną biżuterję oraz kwity lombar- 
dowe kupuje i placi najwyższe |% 
ceny, M. Mizes, Piotrkowska 30. |$ 


4-FOKOJOWE mieszkanie front. 
słoneczne z wszelkiemi wygo- 
dami. Skwerowa 18, tel. 210-07. 


Natychm iasi 


poszukiwany asysty, słoneczny 
pokói z wygodami i używalno- 
ścią kuchni. Oferty „Centrum*. 


BRYLANIY złoto, srebro, 
s perły, kwity 
lotmoardowe płacę o 50% drożej 
M. H. LIS3AK, riotrkowska 5. 

M H SSAK, riowsowsa è | wofrzebny lokal 
MASZYNA DO PRANIA nowa, i na gimnazjum 12—14 ubikacji 
zagraniczna, marki „John“ oka w tem 10 sal dużych 35—4 m*, 
zyjnie tanio do  spruodania. system korytarzowy. Oferty z 


Wiadomość telefonicznie 2326-82 ||| Poe ceog do ndministraeji 


POSZUKIWANY 
60—15 H. P. Oferty pod „Mo- 

tor* uprasza się złożyć w adm. czas 
nin. gazety. J12—5| AGENT inteligentny na pensję 


* prowizję poszukiwany  Zgło- 
B kóme Hf 
|. TEG oea a Z WO" O ODA 


szenie asobiste ze Świauectwa - 
PRZYBŁĄKRAŁ SIĘ pies wilk, 


mj dziś miedzy 11 — 12 przed 
południem. Przejazd 40, m. 38. 

odebrać Żeramskiego 42, m. 4, 

od 10—12i13—6 pp. 


Elektr. Motor | ED O ZAJ! a o 


eOSAdLy 


DOCENT Dr Med. 


i a 
s à 
i 4 
up z 


Dyrektor „Kochanówki* 


Choroby nerwowe | psychiczne 


przyjmuje ul. Plofrkowska 64, m. 4 
w poniedziałki, środy, piątki od g. 4 
o 6-ej. Tel. 102-62 


NIEMA BRAKU POSAD! Czv 
firma jest w opresji, dzy pro- 
speruje, zawsze ma  1użo wol- 
nych miejsce dla zdolnych 
współpracowników, którzy po- 
trafią firmę z opresji wyprowa- 
dzić — lub .uczynić ją bardziej 
prosperującą.— Lysiąee ich czy- 
ta codziennie drobne ogłoszenią 
w „(łosie Porannym" 


Dr.med. Ludwik Rapepor 


UROLOG 


choroby nerok, pęcherza 
moczowych 


przeprowadził się 


na ul. Cegielnianą 8 


(dawniej 40) 


ZGURIONY WEKSEL na a. 
372,30, pł. 10 IIL r. b. z wysta- 
wienia Lajb Lederman w Czę 
stochowie na mcje zlecenie mi- 
piejszem uniewaźniam. Mendel 


i dróg 


Ws WSK Łódź, Piotrkow- ać Sak GÓ 
era 0406640068 Gods. przyjęć 9—10 i.6—8 wiecz. 
Dom Wypoczynkowy Dr. med. 

na Wiśniowej Górze Z D A TY N E A 
w parku Lichtenfeldów przy le- © 
sie sosnowym. Kanalizacja, ©- UR 0 L 0 G 


lektryczność. Park oświetlony. 


Werandy oszklone, Lekarz ProoDtORAS = 


a ~ 

na ul. Zachodnią 59-a 
telef. 148-956 

przyjmuje od 2—3 pp. i od 6—8 w 


n 
miejscu. Ceny zniżone. Tel. 
131-21, lub podmiejski Wiśnio 

wa-Góra telef. 6. 


©i Dziś i dni nastepnych! 


w komedji odznaczonej 
na konkursie śmiechu pt gg 
Bądźcie pewni, że na tym 


Przeija 


Chlubą repertuaru Kina RE 
CORSO bedzie fiim pt. 


miesięczna -Glosu Porannego” ze wszystkiemi do- 
datłami wynosi w Łodsi mi. 4.60, za odnossenie — 
kraju — z- &— sngranicą — sł 9. - 


Prenumerata 


40groasp, z prsesy'Bą poeztowa w 
Rękopisów redakcja nie Zwraca. 


Redaktor: Eugeniusz Kr 


i R. AUGENFISZOWA G. K 


| chor. kobiece i akuszerja| Piotrkowska 86, tel. 204-74 
J przyjm. od 5—8 


DZWIĘKOWE KINO - TEATRY 


3 Poraz pierwszy w Łodzi! 


Król humoru Buster Keaton daje koncert wesołości w swoim najdowcipniejszym filmie. 


W wt. ni Amita Pase. 


onman. Ža wydawnictwo „Prasa , Wydawnicza sp. x ogr. odp. Bugenjusz Kronm! : 


do wynajęcia. 
Wiadomość u gospo- 
darza Zachodnia 17. 


godz. prz. 9.30—7 w. 


NIE PREZERWATYWY! — 
lecz wyraźnie PREZERWATYWY „CQLLA'' 


winien Pan żądać, wszystko inne zaś, rzekomo 
tak samo dobre NAŚLADOWNICTWA jak naje- 


nergiczniei odrzucać 


Śródmiejska 12, tel. 126-57 


SE tódnie Orkiestra Filharmoniezma 
SALA ACR 


Tel, 21 ? 

NIEDZIELA, o"godz. Eej po po. 7 

3-ci Koncert Symfoniczny 
POPOŁUDNIOWY 

Dyrygent: 


Adolf BAUTZE 


We 


Tylko 


Solistka : prawdziwe Zuskiem 
R z nazwą wiatowej sławy 
BNUKKŁAJA BROTSZTNÓWM „EEA RS 
R oęoeacwiky GLOBUSA 

1. Moniwszko: „Bajka”. 2. Beethoven: 
Konce:t skrsypcowy. 3. Haydn: Sym- = sz 
fonja Nr. 6 G-dur (Paukenscilag) Nr. Z. 2303/32 
Bilety od 80 groszy do zł. 3-ch już Gźloszemie. 


ES nabywać motna w Kasie Filharmonii.jh i 


Sąd Grodzki w Łodzi, Oddział Cywilny na mocy 
art. 94 Prawa wekslowego z dnia 14 listopada 1924 r. 


RE: KASA (Dz. Ust. R, P. 100/24) wsywa posiadacza wekslu in 
Nr. sprawy Z. 80/32. Odpis. blanco na sumę złotych 2000 wystawionego przes Chai- 
DECYZJA ma Herssa Toporka aby w ciągu 60 dni od dnia opubli- 


kowania tego ogłoszenia stawili się i okatał powyższy 
weksel Sądowi Grodzkiemu w Łodzi, Oddział Cyw:lnv 
pod skutkami przewidzianemi w art. 94 uat. 5 wyżej 
wspomnianego prawa wekslowego. 
Przewodniczący Oddziału 
Sędzia Grodzki (podpis nie czytelny) 


| oz 


W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


Dnia 24 stycznia 1933 r. Sąd Okrzgowy w Łodzi 
w Wydzłale III Handlowym na posiedzeniu publicznem 
po rozpoznaniu sprawy z podania Banku Spółdzielcze- 
go z odpowiedsialnością ograniczoną o odroczeniu wy- 
płat 


- „zam mmo n W r wzi 4 


postanowił: 
1) zarządsić otwarcie postępowania układowego 
spółdzielczego z odpowiedzlalnością ograniczoną, 
2) pobrać od tegoż Banku dwieście (200) złotych 

na koszta ogłoszeń, 

3) treść niulejszej decysji ogłosić w „Monitorze 
Polskim“ i pismach „Dziennik Łódzki“ i „Głos Poranny“. 

Na oryginale właściwe podpisy. 

Za zgodność 

St Sekretarz Tadeusz Cichecki. 


47 STENOGRAFJI 


polskiej i niemieckiej wyucza 
HENRYK BERMAN 

ul. Przejazd 19. 
Zapisy do NOWYCH kompletów codz. od 5—8 w. 


Tel. 136-05 
Początek wykładów 20 lutego r. b. 


IŻ M 
r a 


począwszy od 2 korcy 


dostarcza do mieszkań 
w najlepszej jakości po cenie przystępnej 


Firma Józef Józefowicz 


WŁASNA BOCZNICA KOLEJOWA. 
Wystarczy zadzwonić Nr. 131-52, 


RZE 


| Banku 


Buster Keaton 
Dobroczyńca ludzkości” 


filmie spędzicie najweselszy wieczór w tym sezonie! 


ADRIA 


Passe-partouts i bilety ulgowe nieważne, |AEH | EH) | M | 
NADPROGRAM: MAMA KOCHA PAPĘ 


OCE PORTOWE 


ar za wiersz milimetrowy i-szpaltowy (strona $ szpalt): I-sza strona 2 zl; Reklamy tekstem 
Ogłoszenia redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrseżeniam miejsca na stronie od 2 do 7 włącznie 60 gr. 
bez zastrseżenia miejsca gry nadesłane od strony 8-aj do końca tekstu 40 gr. nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
(str. 10 szpalt) 12 gr. Drobna 15 gr. sa wyraz, najzaniejsse ogłoszenie sł. 1.50. Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy: 
raz, najmniejsze £ 1.20. Ogłoszania zaręczynowe i saślubinowe 12 zł, Ogłoszenia zamiejscowe obliczane sł 
o 500/, drotel firm zatr. 10006, Za oal tabalnrycznć lub fantaz. dodatk. 50%, Ogł. dwukolor. o 507, drożeł 
Reklany w dodatku iiustrowanym za 1 cm. kwadratowy 3 zł. 


V drukarni własnej Piotrkowska 101 


